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Program, zaznaozająo na wstąpię histo­
ryczną samoistnośó narodu ukraińsko-ruskiego. 
oświadcza, że celem ruskich dążeń narodo- 
Wyoh jest dojść do tego, aby oały naród u- 
tramoko-ruski zdobył sobie samodzielność 
knlturną, ekonomiczną i poi tyczną i złączył 
nią z ozasem w odpowiedni organizm narodo­
wy — a zważając oraz na przynależność do 
państwa austryaokiego, stawia następujące 
wytyozne dla pracy mrodowej.

A) W obrębie lustry  i. I. W p r a w a c h  
p o l i t y o z n y o h .  1) Dążymy do tego, aby 
w państwie austryaekiem zaludnione Rusina 
mi tery tory a stanowiły jedną osobną pro 
winoyę z jak najszerszą autonomią w prawo­
dawstwie i administracyi - temsamem dą 

«żymy do zniesienia dotyohozasowyoh statutów 
krajowych dla Galicyi i Bukowiny, do po­
działa Galioyi na dwie części: rnską i pol­
ską i taksamo do podziału Bukowiny na 
oaęśó rnską i wołoską, tudzież do otworzenia 
z ruskich części Galioyi i Bukowiny jednej 
prowineyi narodowej z odrębną admmistra- 
oyą i odrębnym sejmem narodowym,

Ze waględu na teraźniejszy podział pań­
stwa austryaokiego na kraje i na jego sto­
sunki prawno-pańsfcwowe ż .damy na teraz:

a) podziała wszystkioh krajowyoh władz 
i urzędów administracyjnych w Galioyi na 
odrębne urzędy i władze dla ruskiej części 
Galioyi z siedzibą we Lwowie i na odrębne 
urzędy i .władze dla polskiej ozęśoi z siedzi­
bą w Krakowie,

b) uporządkowania iprawy językowej w 
Galioyi w weiwnętrznem urzędowaniu na pod­
stawie autonomii narodowej, więc zaprowa­
dzenia w ruskiej ozęśoi krają ruskiego języ­
ka urzędowego, a w zewnętrzuem urzędowa­
niu na podstawie równouprawnienia naro­
dowego.

2) Dążymy do tego, aby oały ogół na- 
■sego narodu w Austryi zdobył sobie jak 
największy wpływ na prawodawstwo i ad mi­
nia traoyę w państwie, ka j a ,  powiecie i gmi­
nie, a to drogą zupełnego zdemokratyzowania 
instytnoyj prawodawozyoh i reprezentacyj 
nyoh, do parlamentu, sejmu, rad powiato- 
wyoh i gminuyoh, aby

a) zaprowadzono bezpośrednie, powsze­
chne i tajne głosowanie,

b) zmieniono wyborcze kurye i okręgi,
o) zaprowadzono proporoyonalną repre-

zentaoyę mniejszości.
8) Żądamy jak najszerszych, konstytu- 

oyą obwarowanyoh swobód polityoznyoh, a 
to wolności osobistej i domowej, wolności 
•gromadzeń i towarzystw, wolnośoi słowa i 
prasy, wolnośoi wiary i sumienia, a dla lep- 
'Zsago tych swobód nbezpieozenia żądamy za 
prowadzenia surowej cywilnej i karnej odpe-

wiedzialnośoi urzędników pnbliosnyoh za 
wszelkie tych swobód naruszenie.

(Ustęp II odnosi oię do s p r a w  e k o ­
n o m i c z n y c h ,  który narazie odkładamy.)

III. W s p r a w a o h  k u l  t u m y  oh. Żą 
damy 1) to sprawach szkolnych: a) aby we
wszystkich wsiach i miastach, gózie jest lu­
dność ruska, były szkoły ludowe z ukraińsko- 
ruskim językiem wykładowym;

b) aby w ważniejszych miastaoh nasze­
go terytoryum były gimnazya, szkoły realne 
i seminarya nauczycielskie z ukraińsko-rn- 
skim językiem wykładowym;

c) aby we Lwowie założono odrębny u- 
niwersytet ukraińsko-ruski, a w innych szko­
łach ruskiej częśoi Galicyi aby były utwo­
rzone w miarę potrzeby narazie bodaj kate­
dry z c kraińsko-ruskim językiem wykłado­
wym;

d) aby na calem terytoryum, zaludnio- 
nem Rusinami anstryaokimi, we wszystkioh 
szkołach publioznyoh, a zatem i w takioh, w 
którychby język polski, niemieoki albo ru­
muński był wykładowym, język ukraińsko- 
ruski był obowiązkowym przedmiotem nauki;

e) aby nauka we wszystkioh szkołaoh 
była bezpłatną, tudzież aby zorganizowana 
była krajowa i państwowa pomoo dla uła­
twienia wykształcenia ubogim klasom opole 
ozeństwa.

f) nakonieo domagamy się utworzenia- 
odrębnej krajowej Rady szkolnej dla ruskiej 
części Galicyi (I. 2) a), tudzież prawodawoze 
go zabezpieczenia gminom, a odnośnie po­
wiatom przeważnego wpływu na skład miej­
scowych i powiatowyoh rad szkolny oh.

2) W sprawach kościelnych. Z jednej stro­
ny stoimy przy zupełnej tolerancyi dla woay- 
Btkich wyznań i obrządków, a z drogiej do­
magamy się dla ruskiego kośoioła takiego uło 
żeuia j go stosunków, aby nie był wystawiony 
na żadue obce wpływy i mógł w oałej pełai 
służyć narodowi ruskiemu.

Specyalnie oo do obsadzania benefioyów 
kośoielnyoh żądamy zniesienia patronatu i 
wpływu rządu, a oo do mianowania ruskioh 
dostojników kośoielnyoh usunięcia wpływu 
obcych i wrogich nam żywiołów, tndzież o boa 
dzania tych posad odpowiednio do interesów 
i życzeń narodu i duchowieństwa ruskiego.

B. Po za obrębem Austryi. I. Oo do  
R u s i  w ę g i e r s k i e j .  Będziemy dążyli do 
tego, aby pomiędzy Rusinami węgierskimi 
wywołać podobny ruoh narodowy, jaki jezt 
między Rusinami galicyjskimi i bukowińskimi, 
aby zagrzać ich do używania i pielęgnowania 
języka ojczystego, do walki przeciw wynara­
dawianiu, tudzież do ekonomioznej i polity- 
oznej działalności na korzyśó narodu węgier­
sko-ruskiego. W tym celu będziemy zawiązy­
wali ściślejsze stosunki wzajemne ■ Rusinami 
węgie skimi i będziemy się starali zbliżyć 
ich do nas.

II. Co do r o s y j s k i e j  U k r a i n y .

1) Będziemy podtrzymywać, wzmacniać i  roz­
wijać poozuoie jedności narodowej z Ukraiń­
cami rosyjskimi i dążyć do wytworzeniu ra­
zem u nimi jednakowej praoy kulturnej.

2) Będziemy11 pomiędzy Ukraińcami ro­
syjskimi podtrzymywuć takie dążenia, które 
prowadzą do przeobrażeniu państwa' rosyj­
skiego z absolutnego i oentralistyoznego 
w pańktwo konstytUoyjno fedferalistyozne, o- 
parte nu autonomii nurodowośoi.

Otvareii lesyi sejmi.
Lwów 29 grudnia. 

Gboąo określić sytuuoyę, jak ą  zastają 
zgromadzone dziś sejmy krajowe, można użyć 
najtrafniej jednego słowa, użytego dziś przy 
otwaroiu sesyi naszego sejmu < przez marszał­
ka krajowego — mianowioie słowa „niepe­
wność".

-  Absolutnie nie wiem — oświadozyl 
marszałek, zapowiadając porządek dzienny 
jutrzejszego posiedzenia, kiedy odbędzie się 
dalsze posiedzenie sejmu po przerwie nowo­
rocznej. ‘Kryzie polityozna, która obezwład­
niła parlament państwowy i powstrzymała 
prawidłowy ruoh całej machiny państwowej, 
odbija się* także ; i  we wszystkioh krajaoh 
koronnych, które muszą ponosić jej'skutki.

Przed kilku dniami nie wiadomo jeszoza 
było, ozy w. ogólności sejm zbierze się przed 
Nowym Rokiem, a*teras marszałkowi krajo­
wemu nie wiadomo, na jak długo, po dwu- 
dniowyoh obradaob, będzie sejm odroozony.

To też w przemówienia--h inauguracyj­
nych obu zwierzohników-władz krajowyoh — 
zarówno mamzałks ja k  t  'namiestnika - dawał 
się odczuwać brak tego spoko i u i pewnośoi, 
jaką nadaje w każdem działaniu publioznem 
ozy prywatnem - przekonanie o trwałośoi po­
łożenia. Obie mowy ębraoały się tylko w gra- 
nioa h spraw bieżąoych, nis dotykając żadnej 
sprawy, sięgająoej dalej w przyszłość, żadnej 
myśli programowej głębsuej.

W mowie marszałka miał aabarwienie 
polityczne tylko ustęp, stwierdzaj ąoy solidar­
ność sejmu z polityką Koła polskiego w ra­
dzie państwa, skoro ta polityka jest najzu­
pełniej zgodną z polityką sejmn.

Przemówienie p. namiestnika miało oe- 
ohę sprawozdania z ozynnośoi naozelnika ad- 
ministraoyi rządpwej, który oznje się moral­
nie odpowiedzialnym wobeo sejmn, który ab­
solutnie nie odłąoza swoioh uczuć i poglądów 
od uozuó i poglądów każdego innego obywa 
tela, kraj miłująoego. Nie mówił on o spra­
waoh krajowyoh przeoiwstawiająo rząd kra­
jowi, ale mówił w ogólności : „my“ „nasz“ 
rozumiejąc pod tem wyrażeniem rząd i kraj 
wspólnie.

Dotknął on dłngiego bardso szeregu roz- 
taaityoh spraw ważnych, objaśniająo zabiegi

rządu ku doprowadzeniu do załatwienia ich 
w duchu życzeń sejmu, lub też zwracająo u- 
wagę, jakie obywatelstwo wobec tyoh spraw 
stanowisko żająóby powinno. Sejm żywemi 
brawami zaznaozył uznanie swoje dla praw­
dziwie obywatelskiej daiałaluośoi i autonomi­
cznych poglądów p namiestnika.

Na jutrzejszem posiedzenia me jnż być 
dokonany wybór członka wydziału kr.juwegn 
w miejsce śp. dr. Hoszarda.

Dziś popołudniu zbiera się Koło sejmo­
we, na którem ma być wybrana t. z. „korni- 
sya matka" dla ułożenia propozyoyj do korni- 
syj i będzie przeprowadzoną także rozprawa 
nad wyborem następcy po śp drze Hoszar- 
dzie. Dyskusya polityozha, jeśli będzie w o- 
góle zostanie r rzćprowadzoną będzie niewąt 
pliwie dość mdłą, raz ze względu na niepew­
ność sytnaoyi, panującej we Wiedniu a po- 
wtóre ze względu nu brak tyoh, którzy wła­
ściwy ton polityce wiedeńskiego Koła poi 
skiego nadają jak  pp. Jaworskiego, Biliń­
skiego i innych.

S E T
(2 posiedzenie 5 sesyi V II ptryodu wyborca go )

Lwów 29 grudnia.
O godzinie pól do 12 w południe wśród 

bardzo licznego kompletu posłów, marszełek 
hr. Badeni otworzył sojm, powołując na pro­
wizorycznych sekretarzy pp. Urbańskiego, 
Andrzeja hr. Potockiego, Karatniokiego i 
Hupkę.

Wśród posłów zwraoa uwagę brak pp. 
Jaworskiego, dr. Bilińskiego, Wojoieoha hr. 
Dzicduszyokiego, zajętych obecnie w delega 
oyach. Nie ma także b. ministra skarbu dr. 
Dubajewskiego, a z biskupów są obecni: ko. 
Uniłowski, Szeptyoki, Czeohowioz. Polskiob 
strojów bardzo mato, a we frabaoh pojawili 
się tylko urzędnicy kanoelaryi sejmowej.

Przemówienie hr. Badenii go 
opiewało:

Wysoki Sejmie i
Przedłożenia wydziału krajowego, jakie 

panowie maoie przed s<>bą, nie mówiąo na 
razie o budżeoie, stanowió mają przeważnie 
tylko podstawę do ooenienia, jakie były re­
zultaty administracyi wydziału krajowego w 
ubiegłym roku, jak  się rozwijały instytuoye 
i zakłady krajowe i w jak., sposób wydział 
krajowy tak w pojedyńozych działach i spra­
waoh, jakoteż i w osłośoi wolę sejmu nie 
tylko w myśl intotnego brzmienia formalnych 
uchwał, ale i w myśl jego intenoyj i dążeń 
spełniał.

W nohwałach i rozprawaoh wys. sejmu 
pragnie wydział krajowy znaleść oceuieuie 
swej dotyohozasowej działalności i wskazówkę 
na przyszłość.

Zwracam uwagę wys. izby, źe pierwszy

prog am budowy kolei lokalnych został ju  
prawie zupełnie spełniony, gdyż opróoz kró­
tkiej stosunkowo linii Jaworzno - Piła, któ­
ra do kilku miesięcy skończoną będzie wszy­
stkie inne koleje zostały do użytku publiczne­
go oddane.

Wyuiki' dotychczasowe oo do ozyatego 
doch"du niektórych lituj oą znacznie korzy­
s t n i e j  s s e ,  niż l o  było powszechnie przewidy­
wane

Po tylu trudnościach i przeszkodaoh re­
guł acy a Dmestrn w jesieni br, w dwóch ró ­
wnocześnie punktach została rozpoczęta i bę­
dzie w niedalekiej przyszłości jra w dziwem 
dobrodziejstwem dla mieszkańoów powiatów 
naddniestrzańskich.

Organizuoya patronatu kas R i ff isenow- 
skich pFzeprowadzoua, a w całym kraju ruoh 
około zekładauia tych kas przy pomocy kra­
ju  przybiera tak znaczne rozmiary, że dziś 
jnż z otuchą i z najlepszemi nadziejami nu 
i? nowo zainiuyowuną akcyę kraju patrzuó 
można.

Urządzone przez wydział krajowy pra­
ktyczne knrsa dla konduktorów drogowych, 
dla pisarzy gminnych, a w ostatnich dniach 
dla prowadzących kasy Raiffeisenuwakie po­
wiodły się w zupetńośoi i wyaazały, że jest 
bardzo znaozna ilość ludzi pragnąoych na 
tej drodze nabyć zawodowego wykształcenia 
i praktyki; tylko bardzo mała ozęśó tyoh, 
którzy się zgłosili, mogia być przyjętą.

Z początkiem roku przyszłego przedłoży 
wydzi ł krajowy szczegółowe sprawozdanie
0 gal. Kasie oszczędności wraz z bilansem i 
zamknięciem raohuukowem za rok bieżący.

Na razie mogę tylko powiedzieć, że a 
chwilą przyjętej przez kraj gwarancyi aa 
wkładki, zaufanie zupełnie wkładkającym 
wróoiło a kasa rozwija się prawidłowo i po­
myślnie pod nową dyrekoyą.

Dodaję zarazem, że o ile dziś przegląd 
wszelkich i iteresów kasy jest możliwy, uwa­
żam za wyklnozone, aby fundusz krajowy a 
tytułu przyjętej gwaranoyi aa wkładki mógł 
byó w przyszłości na jakiekolwiek straty lub 
ofiary narażony.

Wydział krajowy unikać musiał śr tym 
roku inieyatywy w każdnj sprawie, któraby 
dziś lub w przyszłośoi wymagała od eejmu
1 kraju materyalnyoh ofiar.

Uchwała zeszłoroczna nys. sejmu aale- 
oająoa jak  najdalej idącą oszozędnoió W wy­
datkach na rok przyszły i wzgląd na finan­
sowe położenie kraju mnsiałjr byó dłż wy­
działu krajowego rozotrzj gająoe.

Pomimo oszoaędnosoi j«k najdalej idą­
cy oh. potu mo odroczenia wpłat do fur duazów 
8‘ałyoh które na podstawie u hwal wys, sej­
mu ooio znie dotowane l>yó powiuae, było 
tak, j-.k to już od 2 lat z tego m.ejsca za­
powiedziałem, aiemożl wem pokryć koniecane 
wydatki funduszu krsjowego w granicach do­
datków w roku przesz ym pobieranych.^^Wjr-
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Napisał JULIUSZ MARY.

(Ciąg daisaj).

Obrócił się, to był Piotr Ragon, który po 
wysuaozeniu kary, zapytywał siebie z praw­
dziwą troską w duszy:

— Ozy wozoraj byłbyś ukarał żełnierza 
za -takie błahe przewinienie! — i pobiegł 
szybko za Łuoyanem de Marcigny.

Sierżancie... — mówił głosem słumio- 
aym — sierżaneie znoszę twój areszt...

W kilka dni przyszedł rozkaz, żeby ba- 
^ © n  byl g«tów do wyjścia na zwykłe ma- 
“ •Wry w Alpy- Przez reoztę lata batalion 
ito*! przebiegać oałą linię graniczną górską, 
wszystkie, wąwozy, doliny — szczyty, należą­
ce do pasz obronnego, 81 powróoió do Albe t- 
Ville dopiero, kiedy zima nastanie. Wtedy zo- 
ztaną wymaozone maje tylko garnizony do 
strzeżenia fortów leżących na szczytach, prze- 
oiw maruderom i szpiegom zagranicznym.

Piotr Ra^on nie widział się jnż z Maryą- 
Róią. W przeddzień wyjścia, poszedł do 
Blano-Ghemin. Nie spodziewał się, 00 prawda, 
widzieć je j, lecz miłość go tam oiągnęła. Mało

miał nadziei, gdyż zauważył w ostatni oh cza­
sach, że jak  tylko Marcigny miał chwilę wol­
ną, wdrapywał się na podgórze Conflans i a 
dawał się do pałaoyku.

Tak 00 dzień było, z wyjątkiem kiedy 
sierżant był na służbie. Ażeby przyszło do 
takiej zażyłości, musiano chyba wiedzieć o 
miłości młodego żołnierza, a Fryderyk i Mi­
chał musieli się na nią zgadzać, a kto wie, 
zapewne i Marya-Róża podzielała tę miłość... 
Niepewność była prawdziwą męczarnią dła 
Ragona. Postanowił dowiedzieć się prawdy.

Zastał Maryę-Róźę w salonie, zajętą ja ­
kąś robotą przy otwartem oknie, z którego 
roztaczała się cudna panorama gór okrytych 
wiecznym śniegiem. Obawiał się ohłodnego 
przyjęcia. Marya-Róża powitała go z uśmie­
chem, ze spojrzeniem szozerem, jak  gdyby nio 
pomiędzy nimi nie zaszło. Mówili zrazu o 
bliskiem wyjśoiu sirzeloów alpejskioh do Ta- 
rentaiae. Lecz, pomin>o wysiłków, oboje byli 
nie swoi. Rozmowa upadała 00 chwila.

— Panno Maryo-Różo — rzekł Ragon 
nagle — ozy mogę mieć nadzieję, źe odoho- 
dząo nie zostawię po sobie złego wspomnie­
nia?

Podała mu małą rączkę przyjaźnie:
— Żadnego, panie Ragon, zaręozam panu.
Choć ta rąozka paliła go ogniem, ohoiał-

by był jednak zatrzymać ją  dłużej, lecz wy­
sunęła się z&raz. Patrzył na Maryę-Różę tak 
idealnie ładną, pełną wdzięku i dobroci, jak 
powiedział sierżant. Pożerał ją  spojrźenfem, 
pełnem namiętnej miłośoi.

— Pani, pozwól mi wypowiedzieć się 
szczerze, muszę się wytłómaozyć... przysięgam 
że nie po*rzebujesz się nioaego obawiać i- że

nie zapomnę o  szaonnku, jaki jestem winien 
i jaki mam dla pani...

— Nieoh pan mówi, słueham...
— To 00 pani powiedziałem;.. <r Oha- 

mouaset, ozy pani zapomniała?
— Nie.
Wahał się widooznie, wiedział, że wszy­

stko na kartę stawia.
— Ozy omyliłem się wtedy?
A że milozała,' tylko twarz jej się mie­

niła:
— Lub osy na nieszczęście prawdę po­

wiedziałem ?
Odpowiedziała bardso oioho;
— Go to pana obohodzi i jakiem prawem 

pytasz ? Utrzymuje pall, że masa dla mnie sza­
cunek, a od pierwszego atowa nie pamiętasz pan 
o' tem I...

— Ohl — rzekł, łamiąc ręoe z wyrazem 
straszn j  rozpaczy — żeby pani wiedziała, ja­
kim ja nieszczęśliwy!...

Podniosła oię, jak gdyby chciała go po­
żegnać

— Błagam panią, nie wypędzaj mnie...
pozwól jeazoze...

Żostała przez litość, ale już nie usiadła. 
Wyszła z salonu na taras.

Poszedł za nią.
— Przebacz pani, że nie nogę ukryć 

uozuoia, jakie we -mnie obudziłaś i odgadłaś...
— Panie...
— Musisz mnie pani wysłuchać do koń- 

oa, a jak wyBłuohasc; jeżeli -później stanie się 
jakie nieszczęście, nie będziesz miała prawa u- 
trzymywaó, że nie byłaś ostrze oną...

— O-jakiem-aieeseaęśaiu pan mówi? Do

kogo z tyoh, który oh kocham, zmierza pańska 
groźba?

Podniosła głowę i zobaczyła, że miał 
twarz strasznie zmienioną, oczy obłąkane.

— Pomiądzy tymi, których paui kocha — 
podjął z goryczą — jest dwóch, 00 oię jak 
ojoowie ko hają, dla nich, na jedno pani ski­
nienie, oddałbym wszystką krew moją ua do 
wód, że panią kocham. A to nie są próżne 
słowa... przysięgam... Niech pani spróbuje... 
Leoz jest także jeden, którego gotów jestem 
nienawidź eó z całyoh sił... I o nim to mówię. 
Biada mu! Biadał jeżeli stanie pomiędzy mną 
i panią...

Przerażało ją  wzburzenie Ragona, ni 
śmiała mówió, am poruszyó się, ieuy go wię* 
oej nie rozdrażniaó. Czego n chciał wreszoie? 
Jasie miał zamiary? O jakich gwałtach prze­
myśli wał?

Zdawało się jednak że się powo’i napo 
kaja, leoz uagle drżąc oałem tnałem zaczął:

— Panno Maryo Różo kocham panią sza 
lenie... Nie mogę żyć zdała od pani, bez tej 
pewnośui, że będziesz moją żoną...

Mówił ciobo, ze złożonemi rękoma.
Nie śmiała oię odezwać, wiedząo, że zra­

ni go każdą odpowiedzią.
— Pani 1 — błagał czy to prawda, że 

nie możesz'mnie kochać?
— Żałuję panu — 1 rzekła — żałuję z ca­

łego seroa.
— Nie ohoę pożałowania...
Opuszozała go już łagodność.
— Posłuchaj mnie pan jak  siostry, jak  

siostry, którą byś bardzo kochał i która ko- 
ohałaby pana jak brata...

— Ach 1 tak, jak  brata — rzekła ironią.

— Nie może pan wątpić o mojej;, przy­
jaźni, ponieważ od niedawna dowi dłąia je j 
po kilka razy, przebaczająo panu. DlooskegO 
me choesa jej pan przyjąć ?

— Nie choę przyjazm... Niech paor po­
słucha Spowiedzi człowieka, atory preechudzi 
obecnie chwilę stauowozą, od tej chwali bo­
wiem życie j  egj całe zależy •eo Du dnta dii* 
a.ejszego, n,e potrzebowałem dużo: sny woli, 
ażeby utrzymań s.ę na wodzy, bo żyeiet em.je 
płynęło r  wno. Odaąd panią poznałem, atme- 
uiłein się okrutnie, sam meble a.ę ubawiaml.M 
Przeraża mnie próżn a, jaka tworzy s.ę w kot 
lo mnie, przeraża zamęt w pojęciach.. Zatra­
cam świadomość złego i dobrego I.,. Gotów je ­
stem do wszystaiegu do wszystkich poświę* 
oeń jeżeli podasz mi ręsę... a do buntu i 
wszyatkirg , złe-go, jeżeli umie odep hmesz...

acham pauią, a m.ł »śó twoja postanowi, 
czecn będzie nieszczęśliwy, który błaga cię... 
Jest w mm wszystko 00 potrzeba, ażeby tył 
dobrym Są w nim tatże, przysięgam paml 
fermenty, które mogą pcbuąó go do zbrodni 
Człowiek te u jest w pani rękach, nie .odpy­
chaj go, nie pogrążaj w rozpaczy I,. Jeżeli 
me kochasz., pooiesz go przynajmniej, żerne 
kochasz innego i zostaw mu nadzieję, że 
z ozasem seroe twe zmięknie, że zlituje** się 
mad jego boleścią, nad namiętnością, która go 
pali i pokochasz także choć tróohęM. trochę.*

(0. di n.)

Szale, pledy, chustki, kamasze damskie i dziecinne mmM 1 K .O L .A J  L U D W I G
Lwów, plac Mar/acki aT r-
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dział krajowy dokładał wszelkich starań dla1 
uzyskania w drodze ustawodawczej nowych 
źródeł dochodów, którebf zezwoliły na sze­
reg lat następnych pokrywać wydatki fundu­
szu krajowego wraz z ich naturalnym i nie­
uniknionym wzrostem bez podwyższenia do­
datków do podatków.

W memoryale rządowi przedłożonym 
domagaliśmy się, by do sejmu wniesiony zo­
stał projekt ustawy krajowej, nakładająoej do 
państwowego podatku od piwa i wódki kra­
jowy dodatek, pr. ponująo dodatek 10 zł. od 
hektolitra wódki, a 1 zł. od hektolitra piwa.

Wydział krajowy liczył się z faktem, że

aniżeli pokrywanie niedoboru pożyczkami 
jakiegokolwiek rodzaju, co byłoby począt­
kiem nieładu w gospodarstwie iinansowem 
kraju i odjęłoby sejmowi w jego uchwałach 
finansowych tego regulatora, jakim  jest dą­
żenie do utrzymania równowagi w budżecie.

Mam nadzieję, że wys. izba przed tą no­
wą ofiarą oofhąó się nie zechce dla zapewnie­
nia i utrzymania prawidłowej gospodarki fi­
nansowej srajn. 1 w tym reku kraj nasz nie 
był wolny od klęsk elementarnych. Dotknęły 
one małą stosunkowo ozęśó kraju, ale w kilku 
powiataoh wyrządziły wielkie spustoszenia i 
spowodowały mateiyalną ruinę mieszkańców

dodatek ten będzie nowym a znacznym oię- lioznyoh wsi.
żarem kraju, że obciąży w pewne i, choć nie-' Wydział krajowy przedkłada w osobnem 
znacznej mierze konsumentów i przyniesie sprawozdaniu zebrane daty o rozmiarach klęsk 
niejaką szkodę jedynemn kwitnącemu u nas i zarazem wnioski co do sposobu, w jaki sejm 
przemysłowi rolniczemu. mógłby przyjść w pomoo dotkniętym klęską

Pomimo tego uważał wydział krajowy powiatom i gminom, 
ofiarę tę jako niezbędną, mniej dotkliwą od Wnioski te musiały byó z natury rzeczy 
innych, a za jedyny środek sanacyi finansów zastosowane nietylko do potrzeb tyck, którzy 
krajowych. klęską dotknięci zostali, ale i do środków, ja-

Wszelkie inne tak w naszym kraju, jak  kimi kraj rozporządza, 
i gdzieindziej poruszane środki nie doprowa- • (Po rusku).
dziłyby do pożądanego oelu. Gdyby państwo' Tegoroczne klęski elementarne przeko- 
zdeeydowało się n t wet przekazać krajom w nały nas, że wykonane przez kraj regulaeye 
ezęśoi lub w całości pewne dochody, jakimi rzek, o ile przeprowadzone zostały zupełnie 
dziś rozporządza, mogłoby to uczynić tylko i należycie, uchroniły w tym roku cały szereg 
w zamian za inny doohód, prawdopodobnie powiatów, jak np. Tarnów i Dąbrowa od kLsk, 
większy od tego, któregoby się państwo zrse-, które byłyby bez tych regulaoyj przyprawiły 
kło, a tern samem ludność musiałaby winnej, o ruinę ludność rolniczą kilku po wiato w. Prze­
może przykrzejszej formie ubytek w dooho- konały nas także, że w innych powiatach, jak 
daoh zaafcąpić. Poruszoną była także myśl, np. krakowskim, klęska byłaby nie nastąpiła 
by państwo przyjęło na siebie część wydat- gdybyśmy byli już znałeżli dawniej środki na 
ków na szkoły ludowe. Środek taki dopomo 1 obwałowanie drugiego brzegu Wisły, 
żenią finansom kraju, choć z pewnośoią w ^pQ p0kAu).
najlepszej intenoyi był omawiany, uważam! . . ,
■a niewłaściwy a nawet niebezpieczny. . W fc/ ok faktaoh mieŚ01 81« ™*azówka,

Jeżeli domagamy się w sprawie szkol- > kl® wydatkl 1 naUady 8* w P«y-
niotwa ludowego rozszerzenia praw sejmu «* ° 01 onleozrie * że to są nakłady, 
jeżeli pilnie ozuwamy i ozuwaliśmy zawsze

któreszłości konieczne i że to są 
się krajowi sowioie wrócą.

Ustawa przez wys. sejm nohwalona, a 
zmieniająca skład sejmu dotąd nie uzyskała 
najwyższej sankcyi, gdy jednak wydział kra­
jowy nie ma żadnej wiadomości, iż ustawa ta 
sankcyi najwyższej w ogóle nie otrzyma, 
przeto nie mógł jej choćby w zmienionej for­
mie wys. sejmowi ponownie przedłożyć.

W ogóle niepewność w jakiej się dziś
<Ua J  tylko by u rn  l u ,  by l. możno U  oz.r- »  kwortyi - » W i  W r f w  kr»-
pania « wl..nyoh a ..o b ó ., z .bum ych M -  J0" * *  ■. “ “ T *  w y . mb, jn i
d d  dochodów -  .1. z tych, do których !'P«P™«dmo nohwalonych, fakt, ż . p rzad ly g c

by te p raw \ które mamy, nszosnplone nam 
nie zostały — to sądzę, że niedobrą do te 
go celu drogą jest starania się, by państwo za 
nas ozęśó wydatków na szkolnictwo ludowe 
ponosiło.

W ogóle dla sanacyi finansów krajowych 
nie domagamy się ani snbwenoyi, ani pomc 
oy od państwa, lnb kogokolwiek innego, żą-

dniem dopiero dowiedzieliśmy się, że sejm 
w ogóle w tym roku zwołany będzie, a dziś 
nie wiemy, kiedy i jak długo będzie obrado- 

fwał — to jnż obok wieln innyoh objawów 
najlepiej dowodzi, jak szkodliwie odbija się 
w stosunkach krajowych kryzys, którą pań­
stwo obecnie przechodzi.

Dlatego też reprezentanci tego kraju 
w radzie państwa są zawsze pewni zgodno- 
śoi z sejmem, ile razy trwając wiernie przy 
wypróbowanyoh zasadach politycznych, któ-

dotąd niestety był przystęp jak najsurowiej 
wzbroni, ay.

Usi^jfania wydziału krajowego, poparte 
lądaniałkfeTSonych krajów, nie pozostały bez 
skutku i znalazły posłuch u rządu, który, jak 
to panom wiadomo, oświadczył gotowość 
przedłożenia wszystkim sejzsom projektu do 
ustawy nakładająoej 10 zł. od hektolitra do­
datku krajowego do państwowego podatku 
konsumoyjnego od wódki.

Projekt radow y nie obejmuj. d .d . t k n U m s8jm ,^  dal doktad.j%
do podatkn od piwż. Gdyby jednak obok Pr° - |naj tI8,injej , ay0|1 ,tarań, by prnywróoió nor-
jektowanego dodatku od wódki możliwem by­
ło pobieranie dziś istniejąoej krajowej opła­
ty konsumoyjnej od piwa, w formie opłaty 
Q,d sprzedaży, która w miarę potrzeb pod* 
wyższonąby byó mogła, miałby kraj zape­
wnione źródło dochodu, któreby mu umożli­
wiło na szereg lat następnyoh b z podwyż­
szania dodatków do podatków pokrywać po­
trzeby furduszu krajowego.

Ale już dzisiaj mam sobie za obowiązek 
w obeo sejmu i kraju ostrzedz przed zupeł­
nie nieui&sadnionem przypuszczeniem, jako 
by doohód, który z nowego źródła uzyskać 
możemy, pozwalał na znaozne podwyższenie 
wydatków we wszystkich działaoh admini- 
straeyi krajowej lub uwalniał od skrupulatnej 
i nader śoizłej oszozędn?śoi. Przeciwnie — z 
chwilą uzyskania tego doehodu musimy go­
spodarkę naszą finansową n& podstawie ści- 
słego programu tak uregulowań, byśmy na 
dłogi szereg lat, a więc np. aż do oh wili, gdy 
kapitał propinacyjny przejdzie na wyłączną 
własność kraju, wydatki nasze w granioaoh 
dotychczasowych i bez zaoiągania jakichkol­
wiek pożyczek pokrywać mogli. Wówczas bę­
dzie rzeczą wysokiego sejmu na wniosek wy­
działu krajowego ocenić i postanowić, w ja ­
kich działaoh pewien wzrost wydatków będzie 
możliwy i pożyteozny.

W obeo ponownej zmiany rządu nie 
wiemy, ozy zapowiedziane przedłożenie rzą­
dowe do sejmu wniesione zostanie; gdyby 
nawet tak było, nowem źródłem dochodu roz­
porządzalibyśmy dopiero w rokn 1901. Jeżeli 
w oiągu bieżącej sesyi przedłożenie rządowe 
wniesione nie zostanie, będziemy wobec bu­
dżetu na rok 1901 stali w powszechnie gor- 
ssem, niż dziś położeniu.

Na dziś jesteśmy zatem w tem smu- 
tnem położeniu, że myśleć musimy o pokry­
ciu naszych potrzeb z tych samyoh jedynych 
źródeł, jakiem i dotąd rozporządzamy t. j. z 
dodatków do podatków.

Wydział krajowy, proponując podwyż­
szenie dodatku o 5 ot. uczynił to bardzo nie­
chętnie i w pełnej wiadomości, że wzrost 
ten dodatków, choć mam nadzieję tylko 
ohwilowy, ludność przykro odczuje, jakkol 
wiek proponowane przez wydział krajowy 
dodatki są zawsze jeszcze niższe od tyoh, 
które opodatkowani opłacali przed konwer- 
syą długu indemnizacyjnego.

W każdym jednak razie uważam pod _ 
wyższenie dodatków za mniej szkodliwe,

malne funkoyonowanie wszystkich czynników 
ustawodawczych, a tem samem państwu przy- 
wróoió spokój, powagę i siłę.

W tyoh naszych usiłowaniach obok do­
bra państwa i  kraju myśl nasza zwróconą 
jest do osoby naszego najmiłośoiwszego ce­
sarza i króla, naszego najlepszego i najstal- 
szego opiekana i orędownika, którego ka­
żde — posłowie powstają z miejso — życze­
nie radzibyśmy w ozyn wprowadzić, bo ono 
ma zawsze tylko dobro państwa, kraju i In­
dów na oelu.

Dajmy wyraz naszej najgłębszej miło- 
śoi i naszego najgorętszego przywiązania do 
niego, wznosząo okrzyk: najmiłościwszy oe 
sarz i król nasz Franciszek Józef I niech 
żyjel (Posłowie trzykrotnie powtarzają okrzyk 
ten z zapałem).

Po marszałka zażądał głosn namie­
stnik.

Przemówienie hr. Plnlńsklego

bardzo długie, bo trwało niemal całą godzinę, 
brzmiało tak mniej więcej:

Podobnie jak  w roku zeszłym zbiera się 
sejm tylko dla prowizoryum budżetowego. 
Następnie zostanie odroczony na czas nieo­
graniczony. Trudno w takich warunkach mó 
wić o programie prac sejmn. Jnż p. marsza­
łek kraju mówił o sanacyi finansów. Konie­
czność istnieje albo wynalezienia nowego źródła 
doohodów, albo podniesienia dodatków do po­
datków. Chodzi przedewszystkiem o udział 
kraju w podatkach kohsumoyjnyoh. Rząd 
wiedeński zajął jnż stanowisko w tej spra­
wie. Mam silne przekonanie, że taka sana- 
oya jest odpowiednią, a dotyohozasowy sposób 
pobierania podatku na rzecz krajn był nieod- 
wiedni, bo koszt jego nie stał w żadnym sto- 
snnkn do wydatności.

W różnyeh krajach różne jednak są 
w tym względzie potrzeby, trudno więc je­
dnakowo urządzió go na oałe państwo.

Podzielam w zupełności przekonanie p. 
marszałka, że mimo nowego źródła, trzeba 
nam bardzo ścisłej oszczędności na przy­
szłość. Źródło to będzie tylko nowe oo do 
formy, ale stare oo do treśoi, dotyka dotkli­
wie bardzo jnż narażoną kieszeń podatnika. 
I  w tym względzie może wchodzę w moją 
dawną rolę referenta budżetn. Ale stanowi­
sko to oszczędnościowe słusznie zajmuję i na 
tem miejscu. Przedłożenia rządowego w tej

•prawie panowie nie znajdziecie, bo sprawa 
jeszcze nie zbadana.

Także mimo wezwania rząd nie przed 
kładź p.ojektu reformy gminnej. Trudności 
polityczne stawały na przeszkodzie. Trzeba 
jeezoze wyświetlenia, zdania w tej izbie są 
bardzo jeszcze w tej sprawie podzielone. Mo­
ment dzisiejszy nie jest stosowny do wejścia 
z projektem rządn. Zastanawiamy się jednak 
ustawicznie nad poprawą tyoh stosnnków. 
Soiślejszy nadzór i kontrola organów gmin­
nych byłyby bardzo pożądane. Władza rządo­
wi przysługuje tu znaczna, ale dopiero wte- 
dy, gdy się wszystko popsuje. Prewencya 
służy przedewszystkiem autonomii. Rząd ko­
rzystał niejednokrotnie z drastycznego środ­
ka rozwiązania rad gminnych. Przyniosło to 
zawsze pewną poprawę i nie było nadużywa- 
nem, uciekano się do tego tylko w ostatecz­
ności.

Szkolnictwo zawsze gorąoo zajmowało 
izbę. Znacznie podwyższono dotacye w obn 
nni wersy tetaoh, wybudowano w Krakowie 
gmach kliniki lekarskiej a budowa biblioteki 
uniwersyteckiej we Lwnwie rozpocznie się z 
wiosną. Nowe katedry powstały na obn wsze­
chnicach. Na politechnice lwowskiej bardzo 
silny wzrost frekwenoyi, co jest faktem bar­
dzo pocieszającym, że praktycznym zajęciom 
młodzież coraz bardziej hołdnje. Gmach po­
litechniki choć na wyrost budowany, okazuje 
się za szczupłym. Staraniem rządn będzie 
tema zaradzić.

W szkołach średnich coraz bardz ej ro­
śnie frekwenoya, w gimnazyoh wzrosła w 
tym roku o 1074 a ogólna liozba uozniów 
wynosi 17.600 w szkołach realnych wzrosła o 
307, a 2778 wynosi ogólna liczba ich uczniów 
Wobec tego wielkie trudności i tylko z wiel 
kim wysiłkiem da się pomieścić i zyskać siły 
dostateczne nanozyoielskie. Brak ioh jest bar­
dzo dotkliwy, wiele jeszoze nieegzaminowa- 
nyeh. Na wydziałach filozoficznych obn uni­
wersytetów wzrosła ogromnie frekwenoya, 
dlatego brak ten będzie tylke chwilowym, 
tem bardziej, że regulacya płac profesorów 
szkół średnich wpłynie także na to, że mło­
dzież będzie Bię garnęła do zawodu nauczy­
cielskiego.

Powodem tłumnego zapisywania się do 
gimnazyów była nietylko nieohęć do zawo­
dów praktyoznyoh, ale i fakt, że zamało było 
w krajn innyoh zakładów. Więc przedewszyst­
kiem Rada szkolna starała się o pomnożenie 
liozby szkół realnych. Powstały w Tarnowie 
i Jarosławiu a we Lwowie i w Krakowie u- 
tworzono filie, jako zawiązki nowyoh zakła­
dów. Pierwszego września ótwartą zostanie 
taka szkoła w Krośnie. Jest postęp na tem 
polu ku lepszemu. Nowym typem średniej 
szkoły stanie się szkoła handlowa we Lwo­
wie, zupełnie jnż zorganizowana, dzięki o- 
fiarnośoi kraju, miasta i Izby handlowej. Mło­
dzież garnie się już do niej skwapliwie, po­
dobnie jftk do analogicznej szkoły w Kra­
kowie.

W sprawozdaniu szkół ludowych są fa- 
kta pocieszające. Liozba dzieci uczęszczają­
cych na naukę codzienną wzrosła o 33.887 a 
na naukę dopełniającą o 8.648. Liozba szkół 
nieczynnych zmalała o 108 a liozba szkół 
ozynnyoh wzrosła o 214. Kraj poniósł był 
wielkie ofiary na rzeoz szkolnictwa a daty 
wykazują, że ofiary te nie były daremne, ale 
były obfite w owoce. Nowe seminarynm na­
uczycielskie powstało w Zaleszczykaoh; w in­
nyoh wzrosła liczba uozniów a rada szkolna 
stara się o utworzenie jeszcze jednego semi- 
naryum w zachodniej ozęśoi krajn.

Rząd żadnego projektu ustawodawczego 
oo do szkół nie przedkłada. Okres reform, 
rozpoczęty na sesyi w r. 1894, na razie zo­
stał zamknięty. Rada szkolna obeonie, na 
podstawie nowyoh nstaw, w drodze admini­
stracyjnej dąży do postępu. Przez pierwszą 
próbę przeszły już nowo zorganizowana na­
uka dopełniająca po miastach i szkoły uzu­
pełniające rolnicze.

Niektóre zachodnie ozęśoi krajn dotknę­
ły wylewy w r. b. Wogóle jednak rok był 
urodzajny. Na pierwszą wiadomość o klęsoe 
wylewów pospieszył rząd z pomooą, a gdy 
daty dokładnie się zestawiło, dostarczono wy­
datnej pomocy na zasiewy i naprawę. Wy­
dano 65.000 zł. na ten oel. Bezpłatnej soli 
bydlęcej przyznano do maksymalnej wysoko- 
śoi 10.000 cetnarów. Zniżono frachty dla zbo­
ża i ziemniaków. To jednak nie było jeszcze 
dostateczne. Dlatego poparłem gorąoo usiło­
wania polskich posłów w Wiedniu, i dzięki 
temu, 200.000 zł. uchwalił rząd do dyspozy- 
cyi namiestnictwa, które rozdane zostaną w 
porozumieniu z władzami autonomioznemi.

W tak ubogim jak  nasz krajn ważnem 
zadaniem administraeyi jest chronienie od 
zniszczenia wszystkich skarbów, jakimi na­
tura go wyposażyła. Izba niejednokrotnie 
zajmowała się sprawą oohrońy lasów i z na­
ciskiem żądała od organów rządowych pilnej 
w tym kiernnkn baczności. Każdy wie, jakie 
to ogromne szkody wyrządza niszczenie la­
sów, tak pod względem klimatycznym, jak i 
pod względem zapotrzebowania opału i bu­
dulca. Faktem jest, że u nas dotąd zbyt ma­
ło szanowano lasy, nie trzymano się dość 
ściśle przepisów ustawy o korczowanin la­
sów. Na podstawie dat urzędowych wykazuje 
namiestnictwo, że w ostatnich 10 latach wykor

czowano 20.000 morgów dreewostann, a zale­
siono tylko 4.000 morgów.

A daty te obejmują tylko te wypadki, 
w których proszono o pozwolenie na wyrąb 
lub zawiadomiono o zalesieniu. Praktyka po­
ucza jednak, że w wieln wypadkach wyrąb 
następuje bez pozwolenia, bez wiedzy władz. 
Stan jest więc wprost przerażający. Zważyć 
trzeba, że interes ogółu stoi tu w sprzeczno­
ści z interesem jednostki, która nieraz dąży 
do ominięcia przepisów ustawy, uznając je 
za słnszne, ale nie w odniesienia do siebie 
samej. Rzeczą władzy jest zastępować tu 
interes ogółn, rola to trudna i przykra z 
pewnością ale konieczna. W przeoiągu swego 
urzędowania badałem zawrze skrupulatnie 
przy każdem takiem podaniu, ozy zachodzą 
ustawowe warunki a w razie przeciwnym 
st le odmawiałem. Działałem tak w tem naj- 
silniejszem przekonaniu, że gdyby tak dalej 
szło, powstałaby prawdziwa klęska stąd dla 
kraju z najfatalniejszymi skutkami dla całej 
ludności tak wiejskiej, jak  miejskiej.

W sprawie tej wydałem bardzo ścisły i 
surowy okólnik. Cała rzeoz jest jednak utru­
dnioną wskutek niewystarczającego personalu 
fachowego. W okólniku, oprócz innyoh prze­
pisów zwróciłem nwagę władz na bardzo 
często trafiający się proceder. Polega on na 
tem, że korcznje się ias w tym oelu, aby go 
potem rozparoelow&ó między włościan. Jest 
to proste oszustwo, podlegające nstawie kar­
nej. Ponczyłem podwładne organa, że w ka­
żdym takim wypadku mają obowiązek zro­
bić doniesienie karne do prokuratoryi pań­
stwa.

Instytnoya funduszu propinacyjneg i roz­
wija się pomyślnie. Majątek czysty funduszu 
wynosi w tej obwili 10 milionów zł. a nad­
wyżka roczna doohodów nad wydatkami do- 
chodzi do miliona zł. Jak panom wiadomo 
z dzienników, przeprowadzono w tym roku 
bardzo ścisłe s kont rum tego funduszu, które 
wykazało, że wszystko jest w największym 
porządku. Kapitały tego funduszu ulokowane 
są z zupełnem bezpieczeństwem pupilarnem. 
W granicach wszakże takiej lokaoyi, wszel­
kie bezpieczeństwo gwarantującej, przycho­
dzi fundusz z pomocą miastom i publicznym 
instytuoyom. Taką pomoc otrzymało miasto 
Lwów, otrzyma ją  Kraków na budowę wodo­
ciągów, nie mówiąc o mniejszych miastaoh.

Z innego nadto jeszcze względn oddaje 
ludności i miastom w szozególnośei ważne 
usługi ten fundusz. Propinaoya jestgłównem  
źródłem dochodu miast, dyrekeya propina- 
cyjnego funduszu oględuem postępowaniem, 
a nawet niejednokrotnie ofiarami usługi im 
oddaje

Dyrekeya funduszu propinacyjnego musi 
wprawdzie zwracać nwagę na moment finan­
sowy, ale też możliwie zawsze stara aię, aby 
gminom miejskim wydzierżawiano propinaoyę 
i nie odbierano im tego bardzo potrzebnego 
dochodu. (Brawa). Niemniej czuwa dyrekeya 
nad tem, aby od dzierżawy propinaoyi usu­
wano elementa rozpajające włościan i upra­
wiające lichwę. (Brawa).

Liozne pożary dotknęły kraj i tu rząd 
jab najspieszniej z doraźną przychodził porno-. 
cą, tak w Skale, Lubaczowie i innyoh mia- 
steozkach. Także myszy polne wyrządziły kra­
jowi w tym rokn groźną klęskę w rozmiarach 
wyjątkowyoh, klęskę wprost zastraszającą ze 
względu na przyszłość. Rząd zajął się bardzo 
gorąoo tą sprawą, wyasygnował dla powiatów 
najbardziej tą klęską dotkniętych: Jarosław, 
Łańont, Rzeszów i Mościska sumę trzech ty­
sięcy kilkaset guldenów dla przeprowadzenia 
ratunkowej akoyi. Próba w tym kierunku 
przedsięwzięta preyniosła wcale dobre rezul­
taty. Izb* kilkakrotnie zajmowała się tym 
przedmiotem, który należy do jej ustawodaw­
czego zakresu działania. Dobrzeby było, aby 
ponownie przystąpiła do sprawy unormowania 
tępienia myszy.

Uchwalone na przedostatniej sesyi usta­
wy o komasaoyi gruntów rolnych i leśnych 
i regulaoyi gruntów wspólnie używanych, u- 
zyskały najwyższą sankoyę. Równocześnie 
przygotowuje się wszystko, co jest potrze- 
bnem do przeprowadzenia tyoh ustaw. Akoyę 
komasaoyjną rozpocznie się przedewszystkiem 
tam, gdzie ona już jest w toku od pewnego 
czasu. W naszym krajn nie nastąpi jej o- 
twaroie tak prędko, ale ze strony rządu 
wszystko jest przygotowanem w tym celu. 
(Brawa).

Namiestnik przypomina zeszłoroczne roz­
prawy w tym czasie o stanie wyjątkowym, 
który stał na pierwszym planie dysknsyi, a 
który w tej chwili b.zmi jakby wspomnienie 
z bardzo już odległych czasów. Prosi o lo­
jalne przyznanie, że stanu tego ani nie prze­
ciągano nad potrzebę, ani też nie nadużywa­
no. Nastąpiło w powiatach tych obeonie zna­
czne otrzeźwienie umysłów. Lekarstwo więc, 
choć nieprzyjemne, okazało się skuteoznem. 
Nie należy spuszozaó z oka akcyi, dążącej do 
podniesienia ludności pod względem mate- 
ryalnym i oświaty. Bardzo pożyteoznie dzia­
łają tu samorządne związki wśród włościan, 
jak kółka rolnicze, które należy otaczać opie­
ką. Mówca cieszy się, że ze swej strony mógł 
się do poparcia ioh przyczynić.

Jak w roku zeszłym kcaj uasz był wi­
downią rozruchów, tak w bieżącym był tere­
nem smutnym katastrof finansowych w insty 

^noyach. Największą z nich była katastrofa

w gal. Kasie oszczędności. Mówca jest najsil­
niej przekonany, że sejm uratował tę kasę, 
któraby była niechybnie upadła, gdyby nie 
pomoo kraju w formie gwaranoyi. Od tej 
obwili bowiem powróciło zaufanie wkładku- 
jąoych i kasa rozwija się normalnie. „Nie 
chcę mówić o dalszych następstwach tej ka­
tastrofy, o procesie i werdykcie przysięgłych 
w tej sprawie. Uważam jednak za obowiązek 
podnieść z naciskiem, wobec przeoiwnyoh 
rozsiewanych wieści, że ze strony władzy 
administracyjnej w tym procesie absolutnie 
nic nie zatajono, że nie tuszowaliśmy stano­
wczo niczego i wszystko, co tylko wiedzieliśmy, 
wyjawiliśmy, Przeciwne bowiem postępowa­
nie byłoby nie tylko mnie osobiście wręcz 
wstrętnem, ale nadto uważam, że wszelkie 
pokrywanie nieporządku, nieprawidłowości 
działa zgubnie i demoralizuje społeozeństwo*. 
(Brawa gtośue, liczne brawa).

W prooesie gal. Kasy oszczędności i w 
publicystyce padło niedawno zdanie w wyso­
kim stopniu niemoralne. Jestem jed ±*k prze­
konany, że opinia tak w kraju, jak  i zagra­
nicą potępiła kategoryoznie i jednomyślnie 
owo karygodne marnowanie grosza publicz­
nego i tem samem stwierdza, że nie samo­
chwalstwem, ale cichą pracą zapewnia się 
społeczeństwu zdrowie i siłę (Huczne, demon­
stracyjne brawa). A w miarę swyoh sił bę­
dę się starał i dążył, aby to zapatrywanie 
utrwaliło się w naszem społeczeństwie. “ 
(Brawa).

Wskutek wypadków z Kasą oszczędno­
ści we Lwowie wydał namiestnik w celu za­
ostrzenia kontroli okólnik, ale z powodu bra­
ku fachowyoh sił jest ona zawsze niedosta­
teczną. Najsnmienniejszy i najlepszą chęcią 
ożywiony komisarz rządowy może tylko wte­
dy temu zadaniu podołać, jeśli przypadkiem 
ma speoyalny talent w tym kierunku. Zacho­
dzi więc potrzeba uzupełnienia sił rządowych 
na tem polu.

Zbrodnicze malwersaoye zdarzyły się 
także w kasach oszczędności w Przemyśla i 
Wieliczce. Winny w kasie przemyskiej zo­
stał już zasądzony, w sprawie wielickiej to­
czy się bardzo szerokie śledztwo. Namiestnik 
prostnje przytem uwłaczające wieści preze­
sowi rady powiatowej w Wieliozoe, Czeozo- 
wi. Zgrzeszył on może zaniedbaniem śoizłej 
kontroli, ale nie jemu pierwszemu tylko to 
się zdarzy.o. Natomiast nie mając najmniej­
szego ustawowego obowiązkn poświęcił sporą 
ozęśó swego majątku dla akoyi ratunkowej. 
Śmiało można powiedzieć, że jeżeli kasa wie­
licka zostanie uratowaną, będzie to zawdzię­
czała tylko posłowi Czeozowi.

Namiestnik kończy swe przemówienie 
zapewnieniem, że dba o to, nby organa jemu 
podwładne, w myśl jego intenoyj popierały 
na każdym krobn zgodę obu n&rodowośoi, u- 
suwały wszyttko z drogi, co jątrzy i drażni 
i z oałem poczuciem sprawiedliwości odno­
siły się do ludności ruskiej narodowości. W 
podległy sobie personal urzędniczy wpaja na­
miestnik poozucie przynależności do kraju i 
społeczeństwa, z którego wyszli.

Wreszoie przedstawił namiestnik radoę 
dwora hr. Łosia jako komisarza rządowego. 
(Huczne brawa.)

Mowę namiestnika oz*sto przerywano 
wołaniem „brawo" a zwłaszoza ustęp co do 
gal. Kasy oszczędności.

W s p o m n i e n i e  p o ś m i e r t n e .
Następnie przemó r/ił ponownie mar­

szałek :
Od ostatniego zebrania sejmu przerze­

dziły się znowu nasze szeregi, a powstałe 
stąd luki i w sejmie i w kraju nie łatwo bę­
dzie zapełnić. Wspomnę przedewszystkiem o 
mężu, który w ostatnich latach nie zasiadał 
w tej izbie, ale jako były marszałek sejmu, 
jako obywatel tego kraju, wybitne w niem 
zajmował stanowisko.

Włodzimierz Dzieduszyoki pozostanie 
zawsze przykładem i wzorem obywatela, któ­
ry życie poświęcił jednej tylko myśli: krajo­
wi służyć, przeohowyw&ó wiernie i ofiarnie 
to, oo nam naszą przeszłość zawsze przypo­
minać będzie i oo ma nam wskazywać obo­
wiązki, jakie wobeo tej przeszłości mamy, a 
wspierać, dopomagać, rozwijać każde usiłowa­
nie, każdą pracę, mająoą na oeln zapewnienie 
krajowi lepszej przyszłości. Pracy, myśli i 
czynów jego pozostały w krajn trwałe pomni­
ki, a trwałą też będzie pamięć o nim i wdzię­
czność sejmu i krajn.

Edward Rittner, znakomity prawnik, 
uozony umysł wytworny, obdarzony niezwy- 
kłemi zdoiaośoiami, talentem i wybitnym 
zmysłem politycznym. Na każdem stanowi­
sku, n& którem pracował, oddawał krajowi 
znakomite usługi, ft żal głęboki i powsze- 
ohny, jaki towarzyszył jego śmierci, wska­
zuje, jakie znaczenie i jakie nadzieje p*zy* 
wiązywaliśmy wszyscy do usług, które kra­
jowi byłby jeszoze i w przys**0^0* oddać 
mógł.

Przed kilku tygodniami Bad otwartą 
mogiłą Fr. Smolki dałem imieniem krżjn i 
sejmu wyraz uczuciom naszej czci i miłości, 
jaką go w życiu utao®*li^my i z jaką go we 
wdzięcznej przetrwamy pamięci. Dziś z tego 
miejsca niech tylko padnie słowo wspomnie­
nia o tym wielkim pątryocie i obywatelu, by 
i sejm przył%ozy° 3'ę mógł do tyoh licznych 
i ogólnych objawów czci, uznania i żalu, ja ­
kie ze wszystkich stron kraju i państwa to-

Nowości na zimę z konfekcyi damskiej pilica MAGAZYN SCHA«ERÓW we Lwowie.
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warsyasyły stracie, ja tą  kraj przez zgon 
Smolki poniósł.

Zarazem nieoh mi wolno będzie imie­
niem sejmu wyrazić serdeczną wdzięczność 
izbie deputowanych w Wiedniu za sposób, 
w jak i uczciła pamięć swego długoletniego 
prezydenta a naszego Fr. Smolki.

Nakonieo przed kilku dniami zaledw.e 
pożegnaliśmy na wieki najstarszego posła 
sejmowego, długoletniego członka wydziału 
krajowego Fr. Hoszarda.

Wszak zbytecznem tu powtarzać, jakie 
Hoszard rzetelną swoją pracą oddał krajowi 
usługi, zbytecznem powtarzać szczególniej 
w tym sejmie, który go tylokrotnie zaufa­
niem obdarzał, który je g o  zdanie objektywne, 
zawsze rozumne dobro kraju na celu majęoa, 
tak wysoko cenił. Cześć nieoh będzie ioh 
wszystkich pamięci, a wyiaz żalu po nioh po­
zostanie zapisany w protokołaoh naszych 
obrad.

U r l o p y
otrzymało kilkunastu posłów na dni trzy od 
marszałka, a dr. Marohwiokiemu dała izba 
urlop na oałą sesyę.

K o mi s y e.
Na wniosek p. Wereszozyóskiego uchwa­

lił sejm wybrać tej sesyi takie same komisye 
jak sesyi ostatniej.

Z a k o p a n e .
Sejm z referatu p. Yayhingera natych­

miast, nie odsyłając sprawy do komisyi, u- 
ohwalił ustawę o zaliczeniu Zakopanego do 
wyższej kategoryi gmin, a nie do 'wsi, jaką 
dotąd było.

P r o w i z o r y u m  i z a p o m o g i .
Trzydzieście blisko sprawozdań odesłała 

następnie izba do odpowiednich komisyj, a 
prowizoryum budżetowe i rozdział zapomóg 
między okolioe, dotknięte elementarnemi klę­
skami do budżetowej z tern, poleceniem, aby 
sejmowi przedstawiła swoje wnioski zaraz w 
sobotę.

W y b ó r  c z ł o n k a  w y d z i a ł u .

po drze Franciszku H osza rd z ie  zapowiedział 
marszałek również na sobotę.

W n i o s k i  i i n t e r p e l a o y e .
Tymczasowi sekretarze odczytali wre 

ssoie następujące interpelacye i wnioski:
P. D’Abanoourt zainterpelował rząd, dla- 

osego ustanowił myta na moście na Swioy w 
źnrawnie i na Dniestrze w Żurawnie i Za- 
łoścach.

P. Merunowioz wniósł, aby wezwaó rząd 
aby abndował kolej lokalną ze Lwowa do 
Winnik.

P. Piłat wniósł, aby rząd zebrał daty o 
letniej emigraoyi do Niemiec i wziął pod 
kontrolę ajenoye emigracyjne.

P. Hupka wniósł projekt ustawy o go- 
epodarstwaoh rolnyoh niepodzielnych i o od- 
rębnyoh przepisach dziedziczenia gospodarstw 
średnich.

P. Jabłoński zainterpelował rząd, jak  
stoi sprawa sankoyi uchwały sejmowej o po 
mnożenia posłów sejmowyoh.

P. Jabłoński zainterpelował rząd, jak 
stoi sprawa regalaoyi Wisłoka pod Rze­
szowem.

Sobotnie to posiedzenie zapowiedziane zo­
stało na godz. 10, a dzisiejsze zamknął mar­
szałek o godz. 1 min. 16.

Pani Walery a Abramowiozowa bardzo 
powoli przyohodzi do zdrowia, plnje krwią, 
a że i na seroe jest ohorą, więc skoro się 
wreszcie dowie o śmierci swej oórki, oo do­
tąd udało się przed nią ukryć, można się 
obawiać groźnych powikłań chorobowych. To 
też coprędzej wezwano do niej dr. Leopolda 
Kochana, domowego lekarza pp. Abramowi­
czów od lat 26, obecnie wygnanego z granic 
carskich. Dr. Rochan już przybył i wziął w 
swą opiekę p. Abramowiozowę.

PP. Abramowiozów doświadcza srodze 
ręka Opatrzności Śp. Mary a jest szóstem z 
rzędu dzieckiem, k tóre t racą  wskutek jakie­
goś tragicznego wypadku. W dodatku i sam 
p. Abramowicz jest tak sohorowanym, że mu 
uikt nie ma odwagi donieść o tem, co się z 
żoną i córką we Lwowie stało.

Całe miasto żywo współczuje z nieszczę­
śliwą rodziną i bardzo wielka liozba wiernych 
biegnie modlić się u zwłok zmarłego dziew­
częcia, które jak  zwykle u osób zaduszonych 
gazem wyglądają oiągle zupełnie awieżo. Ta 
to świeżość lio i odroczenie pogrzebu do so 
boty zrodziły w tłumach przypuszczenie, że 
dziewczynka jeszcze niezupełnie umarła i mo­
że odżyje.

Niestety, płonne marzenia! Komisy a le­
karska znowu w piątek zwłoki oglądnęła i 
skonstatowała rozkład oiała. Zwłoki pocho­
wane będą na cmentarzu Łyczakowskim.

Regalaeyę plac służby państwowej ob­
wieszcza już — jak nam 29 bm. telegrafują 
z Wiednia — urzędowa Wiener Zeitung.

Ośtn cetnarów ryb skradziono onsgdaj 
we Lwowie handlarzom żydom, a to z kadzi 
na stawie „Sobka“ i „Kamińskiego“ ale poli- 
cya rychło i złodziei ujęła i łup im ode­
brała.

Bezpieczeństwo na kolei. Telegrafują 
nam z Wiednia 29 bm: Wczoraj była w mi­
nisterstwie kolei pod przewodnictwem dr. 
Witteka konferencya, w której wziął udział 
także jeneralny inspektor kolei austryaokioh. 
Przedmiotem obrad była konieczność wzmo­
cnienia bezpieczeństwa podróżnych na kolei 
południowej i zniewolenia towarzystwa tej 
kolei do odpowiednich zarządzeń. Inspektor 
jeneralny wdrożył dochodzenie w sprawie 
ostatnich katastrof na tej kolei.

Jak donoszą dzienniki wiedeńskie, ży­
czenia rządu wyrażone na wczorajszej konfe 
rencyi w sprawie bezpieczeństwa na kolei 
południowej — tyczą się pomnożenia perso- 
nalu przy pooiągaoh i powiększenia pewnych 
urządzeń na dworoaoh, jak  np. ułożenie no­
wych torów na staoyaoh.

5 B L E O A C T E .

Repertoar teatru hr. Skarbka
W sobotę popołudniu o pół do 4 dla 

młodzieży szkolu j „Joannesu sztuka w 5 
aktaoh Sudermana.

K R O N I K A .
Lwów d. 29 Gruduia.

Jianow anla. Kierownik ministerstwa spra­
wiedliwości zamianował sekretarza sądu dr. 
Tadeusza JBresiewioza radcą sądu krajowego 
krakowskiego.

Z okazy! zebrania ślę sejmu powiewają 
dziś z wieży ratuszowej i gmaohu sejmowo- 
go flagi. 8t-jm na razie obradować będzie 
tylko przez dwa dni tj. piętek i sobotę celem 
uchwalenia prowizoryum budżetowego. We­
dle telegramu, który otrzymaliśmy wczoraj z 
Wiednia już późnym wieczorem, nie wiado­
mo jeszoze kiedy sejm się zbierze na dalsze 
x>brady. Na racie to tylko jest pewne, iż nie 
W styozniu ale dopiero później, w drugiej po­
łowie lutego lub może nawet w maron Przy­
czyną tego są prawdopodobnie stosunki pa­
nujące w Czechach i że na razie nie byłoby 
widoków do jakiejkolwiek tam akoyi poje­
dnawczej.

Nabożeństwo c okazyi otwarcia sejmu 
odprawił w piątek o godz. 10 rano w lwow­
skiej katedrze obrc. łaó. ks. kan. Lenkiewicz, 
w ozasie którego śpiewała na chórze Lutnia. 
Miejsca przed ołtarzem na fotelaoh przed klu­
cznikami speoyalnie ustawionymi zajęli na­
miestnik hr. Piniński w mundurze i marsza­
łek hr. Badeni w czarnym polskim stroju. Ko­
ściół wypełnić posłowie i liczni wierni.

Zwłoki śp. Maryl Abramowlczówny,
d*i*woeęoia zmarłego tak tragiozną śmieroią, 
zaledwie a wstęp11 *1° życia, złożono w bo­
cznym korytarzu kościoła 0 0 . Bernardynów. 
Miano je pocuowaó w piątek rano, ale odro­
czono pogrzeb do soboty godz. 10 rano, a to 
w nadziei p eyjazdu p.” żmigrodzkiego, bra­
tanka ks. prałata Ż m i ir r o d z kiego, co był ini- 
oyatorem budowy kościoła św. Piotra w Kijo­
wie, a brata pani W^ier^  Abramów ozowej

S T T U A C T A .
(Tel. „Gai. Nar“ .)

Wiedeń 28 grudnia.
Według najświętszej decyzyi sejmy w sty- 

otniu obradować nie będą, lece zostaną odroceo- 
ne na czas nieco dłuższy, na razie bliżej nie 
oznaczony.

Wiedeń 29 grudnia.
Kierownik rady gabinetowej Dr. Wittek 

i kierownik ministerstwa skarbu br. Jorkasch 
Koch konferowali wozoraj rano z ministrem 
Szellem i Lukacsem. Popołudniu obrady za­
kończono. Ministrowie węgierscy wracają dziś 
do Budapesztu i przybędą znów do Wiednia 
dopiero około 4 stycznia.

1‘rsga 29 grudnia.
Podczas wozoraj szyoh wyborów nznpeł 

niająoych do sejmu z kuryi miejskiej wy­
brani zostali ponownie: w Chebie p. Iro, w 
Liberou pp. Legler, Prade i Schiloker, w Bu- 
dziejowioach Niemiec postępowy Yollgruber, 
w Komotow ie radykał niemiecki Paohner, a 
w Ronowie czyli Rumburgu bę zie musiał 
być wybór śoiślejszy między niemieokim po­
stępowcem Małym a niemieokim ludowcem 
Kellnerem.

Praga 29 grudnia.
Komitet wykonawozy niemieckiego klu­

ba sejmowego postanowił zbierającemu się 
dzisiaj klubowi przedłożyć swoje uchwały 
dotyczące obesłania sejmu czeskiego. Ponie­
waż większość mówców była za wzięciem 
udziału w obradach sejmowych, więc absty- 
nencya prawdopodobnie ustanie.

Pomiędzy wnioskami przezn&ozonymi na 
porządek dzienny obrad sejmowych, znajduje 
się także wniosek dotyoząoy podziału Czech 
na niemieckie i czeskie.

Komitet wykonawozy młodoozeskiego 
klubu sejmowego miał wozoraj również po­
siedzenie.

Na wozorajszem posiedzenia wydziału 
krajowego marszałek podał do wiadomości 
obecnych, że sejm po załatwieniu prowizo­
ryum budżetowego zostanie odroczony.

Na wczorajszem posiedzeniu rady miej­
skiej Iuwałd imieniem wielu przemysłowoów 
obu narodowości wyraził życzenie ostatecz­
nego pogodzenia się Niemców z Czechami, a 
to ze względn na grożąoą Czechom z powodu 
tej niezgody ruinę ekonomiczną. Zgoda ta 
odpowiadałaby i życzenia cesarza i życze­
niom całej łudnośoi.

Wiedeń 29 grndnia.
Jak donosi N. Fr. Fresse niemieoko-oze- 

ska konferencya ugodowa zbierze się w dru- 
gi®j połowie stycznia w tym wypadku, jeżeli 
przedwstępna konferencya, która ma się odbyć 
w Pradze, doprowadzi do pomyślnego rezul­
tatu.

(Tel. „Gaz. Nai.“'>
Wiedeń 29 grudnia.

Delegaoya austryaokz zebrała się na 
drugie plenarne posiedzenie wozoraj o godź. 
i/,2 po południa.

Na wstępie Paoak interpelował ministra 
spraw zagranicznych, dlaczego nie odpowie­
dział dotąd na interpelaoyę p. Jaworskiego i 
p. Engla z 16 listopada ubiegłego roku w 
sprawie bezustannego i systematycznego wy­
dalania rołniozyoh i przemysłowych robotni 
ków, austryaokioh poddanych z Niemiec. Pa 
oak rzekł, że to, oo na tamte interpelacye od­
powiedział hr. Thun 29 listopada 1898 r. była 
właściwie deklaraoyą hr. Gołuohowskiego. 
Paoak przypomniał ostatni ustęp ówczesnej 
odpowiedzi hr. Thuna, przypomniał, że wyda­
lania nietylko trwają ale i większe rozmiary 
przybierają w ostatnich ozasach, wykazywał, 
że poddani pruscy przybywają do Austryi, a 
zwłaszcza do Czech półno,cnych dla agitaoyi 
i żądał, aby ministerstwo spraw zagranioz- 
nyoh z całym naciskiem i z oałą gorliwością 
postarało się o to, iżby władze praskie za­
niechały tego prześladowania robotników au 
stryaokioh

Paoak zaznaczył dalej, że państwa po­
łudniowych Niemiec ujawniają wyraźną ten- 
denoyę wydalania wszystkich bez wyjątku 
robotników Czeohów, podobnie jak z Wiel­
kiego Księstwa Poznańskiego rząd wydala i 
do granioy odstawia wszystkich robotników 
Polaków. Pacak wykazywał, że tym sposo­
bem Niemcy postponują te względy, jakimi 
państwo sprzymierzone względem drugiego 
państwa sprzymierzonego kierować się winno 
i zapytał ministra spraw zagranicznych, ozy 
zajścia te są mu znane, a jeśli wie o nioh, 
to ozy nozynił jakie starania, aby poddanych 
austryaokioh za granicą obronić przed prze­
śladowaniami — ewentualnie też oo myśli 
zarządzić, ażeby prawa austryaokioh robotni­
ków w Prusieoh były szanowane N&koniec 
zapytał, ozy jest skłonny przedstawić gabi­
netowi berlińskiemu, że takie postępowanie 
nie może wywołać w Austryi sympatyi dla 
sojuszu z Niemoami.

Z porządku dziennego nastąpiły obrady 
nad prowizoryum budżetowem W rozprawie 
ogólnej pierwszy zabrał głos Gregr i oświad­
czył, że Czesi głosować będą przeciw prowi­
zoryum budżetowemu. Pornszył sprawę znie­
sienia rozporządzeń językowych i przypomniał 
wiadomość podaną przez niektóre dzienniki, 
że to zniesienie rozporządzeń przypisać należy 
wpływowi Niemiec, gdyż cesarz niemiecki 
miał podobno wyrazić swoje niezadowolenie 
z powodu ucisku Niemców w Czechach. Do­
wodziłoby to, jak daleoe Austrya w objęciach 
trój przymierza została osłabioną i dowodziło­
by, że Austrya nie ma żadnej wewnętrznej 
wolnośoi, Czesi od początku mieli instynkto­
wną niechęć do trój przymierza, którego ostrze 
zwrócone było przeciw narodowi czeskiemu.

Ostro potem zaatakował biurokracyę au 
stryaoką, która jest najniebezpieczniejszym 
i najgwałtowniejszy!) przeciwnikiem Cze­
chów. Jak długo potęga tej binrokraoyi nie 
będzie złamaną, tak długo nie można się 
spodziewać zwrotu ku lepszemu.

Dr. Gregr oświadczył w końcu, żę^Czesi 
zawsze zwalcZaó będą obecną konstytnoyę, 
która przeszkadza Czechom odzyskać swoje 
prawo państwowe.

Dr. R us8 polemizował z Gregrem i za­
protestował przeciwko denunoyaoyi, jakoby 
Niemoy mieli uczucia antydynastyczue. Za­
rzut ten może dotknąć tę lub o w ą  jednostkę, 
niz można go jednak żadną miarą stosować 
do całych stronnictw niemieckich, a tem 
mniej do narodu niemieckiego w Austryi.

Na podstawie czeskiego prawa paistwo 
wego Czesi i Niemoy nig iy nie zawrą w Au­
stryi pokoju. Jeżeli do tego pokoju przyjr 
dzie, to na innej podstawie.

Lemisoh zaprotestował przeciw twier­
dzeniu Gregra, że trój przy mierze jest niena- 
turalnem skojarzeniem dwóoh państw o prze­
ciwnych sobie tepdencyach. Trój przy mierze 
odpowiada prawdz wemu i wyraźnemu ży­
czeniu Niemców zarówno w państwie nie- 
mieokiem jak  w Austryi. Oświadczył, że bę­
dzie głosował przeciw prowizoryum cztero­
miesięcznemu, bo potrzeby tak długiego pro­
wizoryum rząd nie umotywował, a tak dłu­
gie prowizoryum może nowemu gabinetowi 
austryackiemu dać pretekst do tem dłuższe­
go a bezprawnego rządzenia paragrafem 14.

Funke twierdził, i e  podobne mowy jak 
Gregra, mogą tylko przeszkodzić staraniom
0 pokój między Czechami a Niemoami. Oma­
wiał obszernie rozporządzenie językowe i 
dowodził, że zniesienie ich przywróciło tylko 
„status quo ante“. Trój przymierza nie zawarł 
ani naród jeden ani frakoya, lecz cała Au­
strya. Niemoy gotowi są podać Czechom rękę 
do zgody, jednakże nie na podstawie oze- 
skiego prawa państwowego, tylko na pod­
stawie rzecz wistych obecnych stosunków. 
Zgoda musi byó zawartą w Wiednia.

Kramarz oświ&dozył, że mowa Gregra 
nie była woale wypływem szowinizmu
1 nie można czynić takiego zarzutu Gregro-

wi, jakoby ohoiał Niemoów przed oesarzem 
denunoyowaó. Czesi nie tylko nie pragną, 
ale nawet nie mogą ohcieć, aby Niemoy byli 
ncisbani w Czechach, chcą tylko, aby obs 
narody miały równe prawa. Czesi chętnie 
zawrą pokój i pójdą w tej mierze aż do gra­
nic możliwości.

Pokój musi byó i będzia zawarty w in­
teresie obu narodów i całej Austryi, Czesi 
nie odstąpią jedn k od prawa państwowego, 
ale jest rzeczą pewną, że po przywróceniu 
pokoju Darodowego, Niemcy sami na czeskie 
prawo państwowe zapatrywać się będą zupeł­
nie inaczej niż dzisiaj.

Pacak oświadczył się również za poko­
jem między Czechami a Niemcami, kióry 
musi byó zawarty przedewszystkiem w kwe- 
styi językowej. Wszystkie inne kwestye spor­
ne muszą na razie zejść na plan dalszy wi^c 
t&k sarno i czeskie prawo państwowe jak  i 
centralizm niemiecki.

Czesi gotowi są do konferenoyj z Niem 
cami, ale tylko pod hasłem wzajemnego rów­
nouprawnienia.

Po zamknięoiu dysknsyi delegaoya u- 
ohwaliła czteromiesięczne prowizoryum bu­
dżetowe we wszystkich trzech < *y tani ach 
wraz ze sprawozdaniem komisyi budżetowej, 
stwierdzającem równobrzmiennośó uchwał obu 
delegaoyj. Następne plenarne posiedzenie au- 
stryaokiej delegaoyi naznaczono na 9 sty­
cznia.

Wiedeń 29 grudnia.
Delegaoya węgie rska m ała w< zoraj ró­

wnież posiedzenie plenarne, na którem stwier­
dzono równobrzmiennośó nchwał obu delega
oyj.

2 Stycznia rozpoozą się obrady komisyj­
ne delegacyi węgierskiej.

Odroczenie sesyj sejmowych.
, i > i-.-. i r.“)

Wiedeń d. 29 grudnia.
(») Dowiaduję się, że sejmy dla teg. 

nie zbiorą się na dalszy ciąg obrad w sty 
szniu, iż istnieje zamiar wszczęcia wpierw 
akoyi pojednawc ej między Czechami a 
Niemoami, W sobotę opublikowane zostaną: 
prowizoryum budżetowe i ustawy ugodowe 
na podstawie § 14 — poczem, nie jest rze­
czą wykluczoną, iż niebawem po Nowym Ro­
ku gatinet dra Witteha ustąpi, a obejmie 
rządy nowy gabinet urzędniozy z dr. Koerbe- 
rem na czele, że ten gabinet wdroży akoy<; 
pojednawczą i w miarę nadziej i pomyślueg 
rozwikłania sprawy, zwoła ewentualuie na 
nowo parlament, który y się w takim razie 
15 stycznia zebrał.

tycznego telegrafował do najstarszego 
z pomiędzy szangajskieh konsulów, że roz­
porządzenie w sprawie rozszerzenia osad 
cudzoziemców uzyskało ratyfikaeyę rządu 
chińskiego.

H elt)lngf«»rg  29 grudnia.
Jak  donosi tutejszy „Afton-posteu* ge­

nerał gubernator zwrócił się do cara  Mi­
kołaja z prośbą, aby w nowem regularni 
nie prasow ym  zawarte było postanowie­
nie, nadające generał-gubernatorowi pra­
wo ewentualnego zasuspendowan a  naczel­
nego redaktora jakiejś gazety —  zamiast 
zawieszania w ydaw nictw a dotyczącego 
dziennika. Car Mikołaj zgodził się na p ro ś­
bę generał gubernatora, aby wszystkie pu ­
bliczne wykłady i mowy m o g ły  by d wy­
głasza ae tylko za osobnym jego zezwole- 

iem w każdym poszczególnym wypadku. 
Odnośnie do tego w ypracow anym  będzie 
wkrótce projekt ustawy karnej.

N o w y  J o r k  29 grudnia.
Okretem „Campania" wysłano dziś 

1 milion 250 tysięcy dolarów w złocie do 
E uropy; sądzą, że w sobotę odejdzie zuO- 
wu wysyłka 3 milionów dolarów.

N o w v  J  »ru 29 grudnia.
Okręt „ E tru ry a“ zabrał dnia 23 bm. 

4 miliony 925 tysięcy doiarów w złocie 
do Europy.

Telegramy i telefonematy
W lr d w i  29 grudnia.

Dziś o godz. wpół do 9 rano przy­
był do Wiednia król Aleksander serbski. 
Na dworcu kolejowym oczekiwał na przy­
bycie jego cesarz Franciszek Jozef i wielu 
arcy książąt; powitanie przez cesarza i 
arcyksiążąt było b .rdzo  serdeczne Gdy 
pociąg wjechał na st.icyę muzyka poczęła 
graó serbski hymn narodowy N as tępna  
udali się obaj monarchowie w zam knię­
tym powozie do burgu. gdzie oczekiwał 
minister spraw  zagranicznych h r  Gołu 
chowski-

IIa»fCa 29 grudnia.
Niemiecki am basador hr. Muenster 

podpisał wczoraj w imieniu Niemiec w szyst 
kie konwenęye i deklaracye konferencyi 
pokojowej

n ie rA i ł  29 grudnia.
Król serbski Aleksander wyjechał 

stąd.
P a r y  i  29 grudnia.

P rzed  trybunałem  stanu rozpoczęli 
wczoraj sw e *przernówienia o b r  ńe.y. Od­
powiednio do życzenia Deroulede’a, jego 
obrońcy zrzekli się głosu.

P*»p)ż 29 grudnia.
Składki zarządzone przez niderlandzki 

południowo-afrykański komitet — na rzecz 
Boerów dały dotychczas rezultat 58.000 
franków.

Komitet związku robotników górni­
czych polecił Jauresowi objęcie urzędu 
sędziego rozjemczego między strejkującymi 
górnikami a właścicielami kopalń w St. 
Etienne. Towarzystwo właścicieli górni­
czych nie odpowiedziało dotychczas, czy 
zgadza się na sąd rozjemczy.

P a r y ż  29 grudnia.
„Petite Paris ienne“ donosi, że na od­

bytej wczoraj wieczór konferencyi prezy­
denta ministrów Wald9cka-Rou>seau, m i­
nistra wojny i ministra m arynarki p rzy ­
jętym  został program zaproponowanego 
powiększenia floty .francuskiej. P rogram  
ten obejmuje budowę 12 nowych okrętów 
wojennych, które przedstawiałyby ogrom­
ną wartość wojenną, tudzież budowę wielu 
torpedowców.

S zangftj 29 grudnia. 
Dziekan pekińskiego gr<>na dyploma-

Anglia i Transvaal.
(Tel. „Gez. N»r.“)

P « r »  * 29 grudnia.
Rząd francuski w ysyła  kapitana sz ta ­

bu jeneralnego do Transvaalu celem przyj­
rzenia s>ę operacyom wojennym Boerów.

L u n d  *n 29 grudnia.
Wedle doniesień „T m esu“ położenie 

Ladysmiihu nie je.-t wcale rozpaczliwe. 
Żywność* jest dosyć na dwa miesiące. 
Niepokoić może trochę jedynie brak paszy, 
aie teraz z powodu częstszych deszczów 
zaczyna wewnątrz obozów róść trawa. 
Straty w ludziaeh są w os;atnich czasach 
nieco liczniejsze, gdyż Boerzy dokładniej 
teraz strzelają.

l u a r M i ł i i  1 1 * rq n  z 29 grndnia.
Ajenci Boerów zakupują wszystką ży­

wność jaką tylko mogą dosiać W Preto- 
ryi i Johannesbitrgu ceny artykułów spo­
żywczy eh ogromnie się p o d n io s ły  Z ko­
palń nie ma teraz prawie żadnych korzy 
sci. Iutendantura Boerow rozporządzi 
ogromnymi zapasami.

C |>etov»n 29 grudnia.
Generał Methuen telegraf >wał 27 btnt 

Ostatniei nocy otworzyli Boerzy na połu­
dnie od Magers-Fonteinu bardzo silny O- 
gicń. Dzisiaj dz ała okrętowe angielskie 
..srrzeliwały nieprzyjacie a na zachód od 
Mngers Funteinu. Brygada kawaleryi wy­
ruszyła na zwiady w kierunku północno- 
wschodnim. Z powodu panującego braku 
żywności założył generał Me ho en w obo­
zie targ.

L o n d y n  29 grudnia.
„Biuro R eu ie ra“ donosi z obozu pod 

ChiYeley pod dalą 25 bm: D/.iś rano spo- 
s rzężono, że nieprzyjaciel zajęty jest bu­
dowaniem szańcnw. Natychmiast rozDO- 
częli Anglicy rzucać na B  -erów granaty. 
Boerzy zmuszeni zostali do c in  ęoia s ę  
i uciekli po za góry. Po niejakim cza*ie 
p o ja w i ł  się znowu mały oddział B icrów, 
natrafiwszy jednak na S i ln y  ogień działo­
wy, cofnął się.

Dzis przed południem osT/.eliwali Bo­
erzy Ladysmiih z góry Zcimbulwana An­
gielski garnizon nie odpowiadał na ten o- 
gień wcale: We forcie V\l|.- u rządzi, i Bo­
erzy szpital; angielska arty lerya  otrzyma­
ła  tedy nakaz do f«riu tego nie strzelać.

W odległości 3 mil od oboz < Cbive- 
ley stoczono potyczkę, w której 9 Boerów 
zginęło. Anglicy zabrali G wozow

L « i» d y n  29 grudnia.
Jak  donosi „D dly Telcgraph*, rząd 

angielski św iadczył gotowość przyjęcia 
U sług  8 do 10 tysięcy ludzi, zamiast żą- 
dai iych pierwotnie 3 tysięcy wojska t. iw .  
yeomanrich.

Z rynków towarowy et).
— Wiedeń dnia 29 grndnia Cukier suro­

wy 12T5 do —•—. N atb»  galicyjska —•— do 
—•—. Sprytu* 19 2D do 19 20.

Tendenoya spokojna.

I l a d e « ł a u i » t

Najskuleczuieiszn rfrnemrwo-ZelłłisiiA w oda  
prLeiw nledokrrwnośol, chorobom kobieoym, serwowy* 
' skóraym cierp sn om et« — naoyui* we WHiyeikiuh 

»k(*J*eh »ói ibiuer.il iyfth, aHt^ki.ob i dregoerynch.
II i‘-  b M it ml. Wo n.

Q u a ke r O  - s (amerykański łuszczony owms) jako iemieszka albo zupa, które to potrawy nożna  
każdego czasu w gorącej wodzie w 10—15 minutach zrobić, a są zdrowe i" delikatne.

„ Q u £ k e r  O a t s *  j e s t  w s z ę d z i e  d o  n a b y c i a .

Na NKI W . Primus i S. Iglicki Jagiellońska 12 makaty francuskie, poduszd jedwabiu i dywanowe, szaliki do dekoracyi, 
etażerki, stoliczki, słupy, oraz okazyj,ii8 tamo d /w iiw  t k u /  na łóżka 

Wielki wybór firanek i portyer. — Własna pracownia tapicerska.



4 dAfflfFA NARODOWA i  Soboty dni* 80 Srodnte 1899. Nr. 800.

Młsdeia Ksidctni totoM iej
Df. m a MMOWSOEGO!

w Krakowie, Rynek 30
wyezło świeżo d rugie w ydanie książki 

do nabożeństwa pod tytułem :

Małe nabożeństwo mszalne |
•łożone przez H . X>. (str. 671 i VI w 32).
Juatto bardzo prafctyozaa książka de p 
olarza. w rodzaju fraaouskleh Pareloleul
Rzmael, zawierająca obok najużywańszyoh 
modlitw Msze na wnzyotklo ulodzlolo 

święta w roko.
Cena egz. bez oprawy 2 korony, w opra-1 
wie w nłótno angielskie, brzegi marmu 
kowe 2 k. 50 gr. — Toż z brzegami p 
sowemi 3 k. W oprawie w szagryn mięk­
ki, regi okrągło, brzegi złote, oprawa 
oleganeka 5 k. Toż samo w prześlioznej- 
•legaackiej oprawie belgijskiej, w miękką 
skórkę cielęcą-1(różne kolory) zasianą zło- 
oonemi liliami franoaskiemi, brzegi złooo- 
ne, a pod niemi pąsowe 17 koron i 50 b.

D R O B N E  O G ŁO SZEN IA
po 1 ot, od wyrazu.'

PIBCE ŻELAZNE najrozmaitszych sy 
stemów od złr. 5-— do 6 0 —, Przy­

stawki przed piece od złr. 1*— poleca 
Piotr Chrząstowski, handel żelazny w f 
Lwowie plac Kapitulny 1 (naprzeciw ka­
tedry). F il ia : T arn o p o l, plae 8oble- 
s kiego. __________________________

J I I  U n r a  l i  Ir  Lwów, poleca wsselkie 
• U ir  I I R  ln s t ro m e n ta  m a sy -

• * n e  i samogrająoe. Cenniki hezpłatua.

DLA P P . MYŚLIWYCH! Pracownia" 
rusznikarska Boi. Jankowtklogo we 

Lwowie ol. Czarneckiego 1. 2, poleca broń 
myśliwską wszelkich systemów. Reperaoye 
wszelkie przyimujo pod gwaranoyą. Cen­
niki gratis i franco. 444

HOTEL FRANCUSKI -npełnie odno- j 
wiony, korytarze og.zewaue, na nu­

merach piooe kaflowe, ceny umiarkowane, 
poleca się P. T. Publiczności.

AHRAZY N. P. Maryi Częstochowskiejł 
V  po 1 do 2 koron wyeyłam. Na żąda­
nie mogę dać poświęcić na Jasnej Górze 
A d re s : Profesor N aw rocki pocita Czę­
stochowa. 443

Rynny miód karpacki
pochodzący z aromatycznych ziół wyżyn 
karpackich niezrównany ipecyał deserowy 
i jedyny miód leczniczy zalecony przez 
powagi uniwersyteckie w słabościach ner­
wów przy katarach przewodów oddecho­
wych Mon śluzowych, żołądka, kiszek prny 
influenoyi, dyfteryi, szkarlatynie itd. wy­
syła w puszkach 5 klgr. wagi wras z opa­
kowaniem po 3.50 ct. J a n  M a rc in k ó w  

w S o ło tw ln lo  p. Wygoda.

g n  ■■ ot. za pół kilo kawy wyśmienitej 
" w  dobroci, aromatycznej, do nabycia 

jodynie tylko w handlu

LEONARDA SOLECKIEGÓ
Lwów, Batorego 2. Pięcio klgr, woreczki 
franco wysyłam do wszyitkioh miejsoow.

na konie, własnej roboty, z ow* 
azcj wełny, dużer  ładne, w pasy 

arna z pęsowem lab z żółtem , po złr. 
•*(0 sztuka. Dwśr Łapozyn-Brzożaay.

Koce

Szlachetne stołowe
J a n U n M l i - a

złote par meny, złote renety, szte- 
tynki, zygmnntówki itp. po 33 op., 

kl. tyrolskie po 60 ot. kilo.

Winogrona
hiszpańskie po złr. 1-40 kilo.

Marony, Figi, Daktyle,
różnorodne orzechy

poleca handel 4t03

8 t .  M a r k i e w i c z a
Lwów, Rynek 1. 42.

H a Nowy Rok! 
J. DĄBROWSKI

p u tte s .ł,  Dąfemnkl tTJL. Wrint i 
we Lwowie, ulica T e a tra ln a  I. 7

B tpneeiw  b rw T  głównej katedry od wielu Ut 
la o c iy te ie  ineny jedyny w Gelicyi

K apzjn ' zegarmistrzHWsłffl-jflbilersii
pcłąozoay a dwloma.pracowniami

Kupuje

Bpylanty, p e r ły , z ło te , s r e & r o .e t c .
również przyjmuje

stare kosztowności w  zamian za  nowe.
Wszelkie zamówienia z prswincyi 

uskutecznia się jak najrychlej.
W ielki wybór 4192

pierścionków zaręczynowych 
obrączek ślubnych.

S u ilet i pierścionków imldetowycD.
Jedyny 8 kła- na całą Galioyę

m ta w K jn  g r a j ą c y c h .

ZarzaD raieryl smtnsn
Henryka br. Szeliskiege w Kozowie

je opróoz spirytusu czysto
ło w a n e g o  i r a m a

rezolisy i likiery
po oenaoh niskich, które uię też 
hadają do roaprzedaśy dla pp, 
koncesyonaryuszów, gdyż są spo­

rządzone w sposób fabryczny.

Ulgą 1 radykalno wylćcoenie 
znajdą osoby cierpiące na

przez ożycie 3®*7
Maści i pigułek Dr. Lebel w Paryżu.
We Lwowie w aptekach pp. Mikalaaoha, 

Wewiórskiego i Barbara.
W Krakowie w aptokaoh pp. Wiazniew- 

skiego, Bedyka i Trauozyńskiego.

RM 3

-Ostatni
tydzień!

wartości, 5 po 20.0U0 koron 
wartości etc. etc. ? > 

gotówką z potrąceniem 20%.
• w y s i© « x (*  g i ó - w n e  ’ w y g r a n e

W ielkiej Łoteryi Dobroczynności
na rzecz pollkllnlozuego związku (szpital) są nieaaprzeczeuie n a jp ię k n ie jsz y m , n a jta ń sz y m  i

najpraktyczniejszym podarkiem noworocznym.
Każdy los ważny do wszystkich 6 ciągnień bez żadnej dopłaty kosztuje

W  4 y  t l ą  u  i M  k  o r o n ę .
I Pierwsze ciągnienie nieodwołalnie 4 stycznia 1900,

Ł o tr  po 1 koronie polecają: Kila 
ts  Śfcoff dom bankowy, M. Klar- 

ftid  dom bankowy, Korann 
■k Feigenmann kantor wy­
miany, Samuely k  L*n- 
dau bank, Aug. Scbel* 

lenberg gyn bank. Sokal 
A Luien bank, M. Jo- 

i nam dem bankowy, 
ł Ga«^aw liaz , M. Fei- 
ł genbeam dom banko- jf 

wy i kantor wymiany, 
i Ignacy Rosner, dom 

bankewy.|

Prenumerować można wprost w AdminMracyi w kantorze drukarni nakładowej STANISŁAWA MANIECKIEGO i SP. -  Lwów —
ul ca Kopernika I. 9, lub w każdoj księgarnią tak we Lwowie Jak i na prowincyi.

Biblioteka najnowszych powieści i nowel
“  • .  .  > r  _ * — o / a  _ 1Co soboty tonr powieści za 30 ct.

Kwartalna prenumerata (13 tomów) 3 żł. 50 ct. — miesięcznie (4  tomy * I zł. 20 ct. rocznie 14 zł.
wszyscy 

ukd, wydaw-
Z początkiem Stycznia 1900 rokn rozpoczynamy we Lwowie wyd&wniotwo pod powyższym tytułem, 

amatofowie belieżryatyki. przyjmą z aaozerą radością. iŹwłaasoza płeć piękna, tak żądna nowośoi w tym ki
niotwa nasze przyjmie i  wdzięcznością.

Szozegółowego programu wydawnictwu naszemu z góry postawić nie możemy, gdyż zamieazozaó będziemy w tłuma­
czeniu nowośoi, jakie n&m przyniesie literatura wszystkich krajów, a które natychmiast rozgłos w swej ojczyźnie zyzkały. 
Ten ty lko zasadniczy program stawiamy, ie  .BIBLIOTEKA" nasza będzie bezwarunkowo mogła być ezylaną nawet
przez (młodziutkie panienki.Wydawnictwem naszem nie stwarzamy konkurenoyi-i warszawskiej Bilioteee dziel wyborowych, gdyż tamta łaje rze-
ozy oryginalne i naukowe, nasze zaś wydawnictwo przynosić będzie tłumaozenia najnowszych dzieł literatury zagraniozne
a zajmując się tylko belłetrystyką, umieszczać będzie jedynie powieści i nowelle.

Chcąc połączyć nadobne z użyteozaem, ustanbwiliśmy cenę prenumeraty i
’ ,L j - — MAMwani / i mn iiof.OTIrtwiń Ot W flhftllid. HoZftO Uft fcft, lŹ  Qft!

pojedyńozyoh tomów tak niską, jakąU n o ą o  p o i ą u a y u  u a u u u a o  &  u c w w m v ™ * * — — j  ^  r  s ----------------------------------------------------„  r  „ D U J ' u u o J l , u  w r n u w  t a n .  u i o n ą ,  J a t Ł * |

tylko wielkie wydawnictwa zagraniozne ustanowić są w stanie, lioząo na to, iż nasza Biblioteka najnowszych powieści 
1 nowel znajdzie się w każdym domu >w Polsce. W tym oelu apelujemy do naszych pad, prosząo je o opiekę nad naszem 
wydawniotwem, w zamian zaś dajemy; przyrzeczenie, iż opieki tej nie pożałują.

B ibliotek* najnowszych pow ielił i nowej wychodzić będzie 00 soboty w objętości Jednego tomu i przynie­
sie w tłum aczeniu najnowszą powiefć z literatury zagranlezaej. Przez rok stanowić to będzie sporą bibliotekę w 
Ilości 53 tomów, za lat zaś klika każdy nasz prenum erator posiadać będzie włssną bibliotekę w ilości kilkuset tomów.

Cena pojedynczego tomu wynosi 30 ot. w prenumeraoie niespełna 27 ot. __________
C o  s o b o t y  p r e n u m e r a t o r a  w i e  n a s i  m i e j s c o w i  o t r z y m a j ą  to m  z b r o s z n r o w a n y ,  z a m i e j s c o w i  z a ś  o t r z y m a j ą

go franco już w  niedzielę rano.
1 Prenumerować możua wprost w Adminlstraeyl w drukarni nakładowej Stanisława Manieekiego i  8p. -  

Lwów — uliea Kopernika L 9., lub w każdej księgarni tak we Lwowie Jak na prowincyi.
S ta n isła w  M an iecki a

w y d a w c a .  ,

*

Na Gwiazdkę 1899.
łyoii jcHwaOUJoU materyj. vt jazwiuy iu w tc  0 -------
Wysyłka wybranych podług wzoru materyj jeat ocloną-i w oln> od cła.

S p r ń e d a i w p r o s t  d la  p r y w a tn y c h  !'

Pnśrjfll najlepiej i -najtaniej do na- 
I U O u lO I  bycia wprost w pracowni 
kołder i materaoów J o z e f a  B o h tu te r a
Lwów, Kopernika 5. 30$

Ocyle stalowe
H 100 sitak Nr, 1 złr. 2*50, 
Nr. 2 złr. 3*—. Ooyle zo eta­
towymi żyłkami 1(>0 sztuk Nr 
l ł ł r .  160, Nr 2 złr. 1 70. Ma- 
szyakl amorykańoklo d strzy­
żenia bydła złr. franou- 
sklc do koni złr. 2 50. Ufoaio 

rkie ^00 sztuk Nr. 7 złr. !•—, Nr. 
i 10 Latarnie oospodarozd naftowe 

ett* znakomitr złr. 3.40, Kasy ognle- 
Werlheimera ot złr. 70-—, puleo«

ANTONI HALSKI
h an del ż e la z n y  

Lwów, piać Saryacki i. 9.

Kaiiiin ilyisliB fraacosiifi
1 T o o za k i fr sn o tisk le

pierwszej jakośei.

Karpackie kwarcowe

KAMIENIE MŁlSSEIE
do mielenia twardych przedmiotów.

Ga n iediabi -sziajcarslia
z fabryki Dufour & C o .

C z e s k i e  i  s z l ą s k i e  
kamienie młyńskie,

S a B M e  ‘Z i a r n i s t e  
kamienie młyńskie,

ta reęd z ift do nakuwania kam ieni
tudzież

wszystkie przedmioty w zakres
pałynarstwa wehodaąee

poleea w wielkim; deborse i aijlopsiej 
jakości

Burger,. Behrle i Spł.
fabr/ka imm miyfcSich

M e r b e r g  - -  D w a r a ty  •
8240 (Szlązk a ostry noki).

Cenniki gratis i franoo.

H E R B A T A
rzeczywiście 

chińska przez Ro 
sję sprowadzana, 

o wybornym smaku, 
4 wyśmienite 

gatunki. 
Pakiet 125 gramiw: 
Nektar ksiąieey 55 et. 
Pertm Chin 76 et. 

m Bukiet królewski t  zl.
§  tĘ ę tf Kwiat cesarski żł. i-)M|

KAZIMIERZ LEWICKI
Lwśw, ullea Trybuaalek

S k ła d  i P r a c o w n ia  F u te r

B f t lC I  L U B E L S K IC B
przy nliey Watowej 1. 3, we Lwowie.

Poleoamy na sezon zimowy świeże Aprowadzeny zapas futer w skó- 
rkoh jakoteż gotowyoh futor damskloh i męskich, kołnierze, '-ękawieski, czap­
ki, baranice i wiele innych a możliwych rzeczy w zakres kuśnierstwa wcho­
dzących. Również utrzymujemy na składzie wielki wybór

i; s u k n a  d o  p o k r y c i a  f a t ® r
i eprzedajemy po możliwie na]ulżezyoh oeuaoh. 4081

Cebulki gratis i franco.

Cognac

Dla wszystkich kaszlących
poleca się najusilniej u m |

K aiser’a
S onbony piersiowe

A O r t  notaryalnie legalizowanych 
‘ r O U  świadectw są najlepszym 

dowodem jako nieprześcignionych przy 
k n s s l t ,1 eh ry p ee , ka ta rze  I zafleg- 
mlenin. Pakiety po 10 i  20 oti ąprzęr I 
dają: tee Lwowie P. Mikolasoh i Sp. 
dreguerya, Z. Zadurowioz i  Sp., O. T.

—  npAv ■ w  S tryju  J.-
,8 tm izlawowie Dr. A. Beil; «o Brze- 
tamach Adolf DursT apk  w Bóbree Z

iGogela, te Kołomyi E Stenzel apt.

CZUBA-DUROZIER & Cle.
FRANCUZKA FABRYKA, PROMONTOR.

M F~ W ssędaie do nabycia. M i

Joneralne zastępstwo: RUDA & BLOCHMANN Budapeszt-Wiedeń

lOOOOOOOOOOOOOOOO
aft O

Jako dobr|i i pewną lokacyę
polecamy:

4% listy hipoteczne orouowek 
41/,%  listy hipoteczne 
5% listy hipoteczne premiowane 
4°/0 listy Tow. kredyt, ziemskiego 
4ł/,%  listy Banku krajowego 
4% listy Banku krąjowego,
5% obligacye komunalne Banku krąjowego 
4% pożyczkę krajową 
4% galio. obligacye propinacyjne 
i wszelkie renty państwowe.

N a d t o  p o l e o a m y

Akcye galic. Towarzystwa elektrycznego.
Papiery te kupuje i ' sprzedaje po najdokładniejszym 

kursie dziennym

KANTOR WYMIANY
c. taniLplic. aicyiiip Bilu

IOOOOOOOO ODOOOO

Urządzeń do światła elektrycznego, do maszyn 
dynamicznych l motorów elektrycznych 4i«*

dostarcza w najlepszem wykończeniu fabryka elektrotechniczna E . A L . H iru o b  
W ie d e ń  , I I . ,  W ln te r g a u u e  18. Koozt mały, wielka siła światła I Oszczę­

dność F'ly i prartn. Dwuletnia gwa'aocya. Kosztorysy gratis.

a K m i t t i m  l o k a l u

klep Ihnatowicza
z u licy K opern ika

został przeniesiony do własnego domu 
n a  u licę  S y k stu sk ą  1. 2 5

(przystanek kolei elektrycznej). 4263

ilH lH lidslińńń ifcń tóńń ińńeei

W roku 1900 każdy prenumerator
TYGODNIKA ILLUSTROWANEGOi

otrzymuje bez żadnej dopłaty
12 tomów dzieł SIENKIEWICZA

( j e d e n  to n a . c o  r o J - e s i ^ c )- 
Dzieła Sienkiewioza wychodzą w nowem wydaniu, wyłąoznio dla prenumora- »  
torów „Tygodnika illustrownnego“ i obejmą wszystkie powieści, nowele, listy 3- 
z podróży. Każdy tom tej biblioteki Sienkiewiczowskiej zawiera co najmniej 
10 arkuszy. druku pięknego, na bardzo dobrym papierze. Nadto w Tygodnika %.

ciąg dalszy wielkiej powieści historycznej Sienkiewioza .KRZYŻACY* fr 
Dalej powieści i nowele na rok 1900: B. P rusa , E. Orzoszkowej A. Kresko- %.

wleokiego, A Gruszookiogo, W. Reymonta, Jordan* i wielu innych. S- 
Szkice i studya historyczne: A Rembowskiego. M. Oubleokisgo, A. krauebnra. *  
W dziale artystycz przeszło; rocznie 1.200 lU astracyJ; znacznie powiększona s- 
ilość reprodukeyi kolorowych wśrólktóryoh damy 12 obrazów k.lorewych fr 
Br. Gembarzowaklego p. t. „Rok żołnierza*1 W dodatku powieściowym, do- 

łąozanym w arkuszach, powieści głośnych pisarzy zagranicznych. <*■
Prenumeratę ze Lwowa i całej Galicyi z Bukowiną przyjmują: £  
ftłówna Ekspedycja „Tygodnika Iliustrowancgo" Lwów, % 
Pasaż Hausmana 9 ora* wsiystkie księgarnie 1 kantory pism. |
W arunki p renum eraty  „Tygodnika Illu strow anego11 razem  z dodatkiem  ~ 
powleśoiowym w arkuszach 1 12 tomami d z ie ł H enryka S ienkiew icza:

w Galloyl I Bukowlnlo z przeaył-

i

we Lwewlo:
i  Kwartalnie . . . . z ł .  360
4| Półrocznie . . . .  zł 7-20

R ocznie............................zł. 1440

ką pooztową
Kwartalnie.....................
Półrocznie.....................
Rocznie .

P ragnący  otrzym ać Dzieła Sienkiewioza w baidzo pięknej oprawie jk 
(z portretem Sienkiewicza na okładce)- dopłaci ją  r» tom tylko 20 ot- t. j. tr 
kwartalnie za S tomy 60 ct pjrooznie za 6 tomów 1 i ł .  20 ot-, roc.nie za )f 
12 tomów 2 zł. 40 ct. którą to należytość prosimy nadsyłać wraz z  prenu- X 

ek meratą. — Pii-rwuzych >2 tomów Ś lcnkic wlezą, z roku ubiegłego - mogą w 
T  nabywać nowi p.enumeratowie za opłatą zł. 6 50, w oprawie zł. 8 90, za 12 T  

tomów. Ozdobne okładki do oprawiania półrocz yeh kompletów ^Tygodnika*
-41 zł. 190, z przesyłką zł 210 Nowi prenumeratorowie otrzymać mogą poozą- 
^  tek powieści Sienkiewicza „Krzyżacy" od Nowego Roku 1900 za dopłatą 
|  l rt.- 50 e t
J  N um era okazowe i p rospektu  w ysy ła  g rn tle :  G łów na E k sp ed y c ja
J  „Tygodnika11 wc Lwowie, P asa t tfau sm an a l. 9. 2

zł. 3-75 
zł. 7-50 
zł. 1 5 -  
oprawie

XJC

A T O W I f r
poleoa niezawodne i wypróbowane

środki do wytępienia owadów domowych
mianowicife

F B S M l l
do wyniszonenia moli z za­
rodkami w sukniach, futrach 

i meblach 
■ Flakon 60 centów.

Ziółka antimolowe
do przechowywania futer.

Pudełko 30 ot.

Papier antimolowy
ochrania od moli futra, su­
knie, portyery, firanki, meble. 

Sztuka 3 ct.

GHYLOiY
wytrawa szwaby, karakony, 
stonogi, świerszcze, szozy- 
pawkt, karaluchy, prus&ki itp;' 

Flakon 50 et.
M 1 K O T O N

niezawodny środek do wytę­
pienia pluskiew. Flakon 50.

Proszek perski
(dalmatycki) do wygubienia 
pcheł itp. owadów. Paczka 
5, 10 ct. Flakon 30, 30 ct.

3S
o t

I F a / p i e i  n . a  r n . - a . c 2 x y
M tz z fc a  3  o t .

Do nabyoia w sklepaoh włMnyoh:
We Lwowie przy ulicy Kopernika 1. 3 i przy ulicy Halic­
kiej 1. 11; w Krakowie Sukiennice 1. 20; w Przemyślu 

ul. Franciszkańska 24; w Ozernlowcueh Rynek 1. 2.
, s *  
x y

Odszezcgólniona srebrnym  m. i i  em na w ystaw ie pewezeehnej

PRACO W i

• 9

WALE1T11 f  t /
r j -

Lwów, ulica

i OZŁOTNICZA

J iK Ó B IfK l
przyj m aj1
salon)
tarzy
i z Loa 
zyj ..

« ,
tUpi

0  (ró g  u l. K oiściaszk i)
mówii ni i reperseye tak w robotach kościelnych jak i 
i i e ; złocenie o łtarzy, ikonostasów, eyboijów, oł- 
Inyoh 1 odnawianie tycbżc |ltp - W robót
»mów:eiaa: na ramy w różnych 8Jy^ae^ .J  * f  
k l ,  kolumny, s ta lag i, s to lik i, tahoreełkl i  t  d.
Y G IP S O W E  I  T E R A K O T O W E  W

kości, pianki, porcelany i marmurów. Odnawia i 
ożytne porcelany iozniaite .̂rUHzoo d« mepom&ma.

pr* 
ora »
Podejm je  się też repe

N A  . 5 A K O B I A K
sielkie zamówienia na hafty kościelne, jako to: 

r y , ohorSmole, aatandsury jakoteż wyroby sa lon ow e|WżO| a a bmuuwi^ jnnumu " jiuuy g a io u u w * .
f starych haftów, makat, i starożytnych materyj.

STANISŁAW WOŻNIAK
zegarmistrz

n Lw om , ulica AMemicia I. 8
poleca swój

SKŁAD ZEGARKÓW
Szwajcarskich kieszonkowych, 

Wiedeńskich ściennych I Schwarzwaldekich
z dw nlctn la g w a ra n c ja .

Wszelkie reperaoye p.zyjmnje i takowe jak najle­
piej i najt;n ie wyk.nuje z gwarancyą roozną

" « n R M M O M M a B n a w M H M w m  -<

W a ł a p » 7 l z i  o lę iG tT 7P 7 n D  do zao p a try w a n ia  d rz w i i  ok ien . 
W  d l o b o A l  b l d o l j  ‘ ' u l l o  Wałki grube do obijania drzwi.

W y d a w e a  i # d p a w ie < fa ś » ln y . r e d a k t o r  F i a t # i  K o a t o a k i .

Z E ^ it, O - I p s  J, Friedrich & A. Beacock
polecają po cenach najniższych Lwów, Hetmańska 4, .obok cukierni Wgo Grossa-

Z  d r a ju t r n i  i l i t o ^ r a ń i  i|U l< m  V 4 |p ó B a


